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ćlego• mieści się w lokalu przy ul. Zachodniej 37. ! rocznie rb. 3, miesi~cznie kop. 50. lub jego miejsce, nadesłane 50 !mp., nelcro!Ggi i re<, 
Redakcja i administracja •Nowego l<urjera Łódz · I Prenumerata w Łodzi wynosi rocznie rb. 6, pót· Geua U!Jłoszei1: l-::w1 :ar • 11 5() ko1>. '" wł'et'łt 

- Interesowani do redakcji zgłaszać się mogą o~ Za odnoszenie do domu, lub przesyłkę poczto- 1,1a1ny 15 kop •• ogłoszenia zwyczai•te to kop. Dr0i.tte 

ł1 do 12 w południe i od 6 do 7 wiecz. I; wą doHcza sie 20 kop. miesi~znie. <> i~toszenia 11/ 1 kop. za wyrai. 

Ądministracja otwarta od 8 rano do 8 wieczór. IJ Za przesyłkt: zagranic<: dołi~za się 60 k. miesięcznie. Ogłoszenia zamiejscowe: I str .SO k<>p., retdauw ,. 

Adres telegraficzny t.ódź Kurjer•. Zmiana adresu 20 l.:op. ~ TELEFONU lłr. 253. W k., zwycz. po t 2 k. za wier:it petitowy·•1łl ie-!o inie i:iCI~ 

Rękopisów .;'adesłanych · redakcja nie zwraca, za artylrnty nieoznac~~:>ne z góry ceną, l1 o ·fl ra. q.1 N a 1 ninislr-tcia wy11łacać nie łlQdzie. ' 

~gentury: w Łodzi Biuro ogłoszeń „Promień", Piotrkowska 81; w Pabjanicach A. Wadzyński, Zamkowa nr. 23; w Zgierzu: Al. Bielas, Poczek. Tram. Nowy Ryaf 

WYŁĄCZNE PRAWO gnyjmowania ogłoszeń w Rosji, za granicą i w l<ról. Polskiem, oprócz t.odzi i okolicy. odda11e iest Domowi Han~I. L. i· E. Metzl i S•ka. 

--------...-=---------------,------------------...-..„ 
JułPO Teatr POpularnJ. wiecz. 12 ZON JAFETA. . ' 

el eno, w 9ziś występ KAMILLA JAROSZ - polska subretka MARISKA HAJOS-węgierska subretk 
ADA BLINSKA-polska subretka, LIZZY MARLOT- intern. subretka, 

nowo~aaniażt~wa- MARGARETE HOVE-interp. typ. ąng. THEO GIESE- humorysta ! innyr!' 

. ny~ian~~~ie:w. HENRIETTE BLANCHE-wied. subr. Początek przedstawienia o 10 wiec.:: 

Kabaret „ERMITAGE" 
L YDL>\ Q UIEN MARISKA CZIGOS @ Niemiec.ka subretka Tancei·ka 
BILINSKA BELLA ŻEZE 

Polskt.i k uplecistka W~glsrska subretka i . Dzielna 18~ Dzielna 18 • 
JULIUSKA HARKANYI PAULINA de VOLNAY 

:•: Taneerka . transforma,cyjna Francuska ku[łlecistka 
. FlJAE:.KOWSKA. HOHEHOLM 

• Zupełna .zmiana· pnigramu.- • Suhretk a poi sit Niemłeck&" r.ub1-.h:a 

~ RENTA 
i wiele· innych. • • • • Rosyjska kask&dna subretka 

~omitet Wystawy SportoWo)oo(Przemysłowej . 
· ma zaszczyt za.wiadomić osoby interesowane, it zapisy eksponatów na maj4cą się . odbyć w · Maju i lCzerwcu 1912 ,roku 

W PARKU AC;I~YKOLA 
WiQlk~ .Wysta~ę 

Sporłowo-lrz'emy~łową· 
przyjmuj"' sie codziennie od godz. 10-4-ej po poł. i ,od 6-8-ej wiecz. w ł\ancelarji Warszawskiego Koła Sportowego 

(Królerska 10, tel. 29-93). 
Program, warunki, plany etc. · wysyłaj"' się na żądanie. 

Centralne ogrzewanie. 
··wyborowa kuohnia. 
Ceny umiark-0wane. 
Początek przedstawień o g. 1 O i pót 'łł 

NAJSKUTECZNIEJSZY SRODEK . ·· 
usuwa · 

piegi, . pryszczej opalenizntr 
wągry, czerwoność lwaPz, 

i wszelkie plamy 

. la.~ła ao . n.Jar~ 
wynalazku aptekarza 

Jana Niwińskiego. 
Dla unikniQcia naślad&Wnictwa, kabl11 padtłb 
zaoJ1atrzone jesł w plambg, na której nat,. 

duja aig N!! 204 i nazwisko w1nal1mf:; 
· Jan Niwiński. ~ : 

. Sprzedaż w aptekach, składa.eh apteczn,.­
' p erf umerjach. , 

~ c91(ln: "Tańce" - l{ral{owial{. 

Chociaż- żem cl~ Ino 
Raz urzał dziewczyno, 
Wszystkie myśli moje 
Wszystkie marzeń roje 
jut ku Tobie płyną 

Płyną moje słowa, 
The Rio-Express i : z ~: i c o o z , u „ , E 

ZIELONA Je 2. • . li li . NAD. PROGRAM 

Scieżyną - • 
Jeay~ 

Jak koniak Szustowa 
I pieśń bucha szczera 
Jak ... wonna Madera 
I wyciska łezki.. 
Jak„. krupnik 

Litewski. 

Istnie,jący od lat 15·iu we W LO CL A WKU 

H Q TEL ,,pod Trzema Koronaml'' 
,d,. d • ' • I' na dógodnych warunkach z całem urządzeniem sali 
uu wy zterzawien a teatralno·balowel, hotelu, restauracji, stajni, garażu 
i t. p. Bliższych informacji udziela listownie właściciel · 

J. KARASINSKI, Warsza~a, Miodowa N2 3. 1478- 2 - 1 

•SALA KONCERTOWA„ SALA KONCERTOWA. 
W czwartek, dnia, 15 Lutego· r."b, o godz. 8 .m. 15 ·wieqzorem 

Leo Helmont :iig!~~łp.. POCAŁUNEK 
w poezji, w życiu i w nau e. 

--, Oll·IO k-op. do · rb: 1.20 kop wcześniej nabywać możua w .cu tclni Nowa~ci" ul' ca D~ielna 

~-Jiu-•&~~s\ ~ r17 23- 3-

Zaręczyny , Antosia · w 

Dzień Kwiatka w Warszawie 
Komedja z udziałem ut Wa rsz. teatr; Nowości pp Rapackiego, Fcrtnera, Krzewiuskiego 
i wiel u. innych, Oprócz tego piękny obraz w 3-ch czi:śclach 

Cyrano de Bergerac EDMUNDA ROSTANDA. 

Czas odnowić 
,_pren1;.nneratę· 

Dzisiejszy numer składa si ę 
z 8-miu f;olumn. ' 

Kalendarzyk. 

Poniedziałek, d. 12 lutego 1912 r. 
O z i ś: Eµlalji P. 
J ut r .. o: .JaoaJ . DQntl)Slawą Mip. 

. K~iauz o ~ra~ie ~rowinc}onaln~j.~ 
I 

W je~nyrn z 'i:iumerów .Dzienąika 

powszechp,ego", . or;ganu : klerykąłne~* 

wychodzącego w Warszawie~ omawłan<.Y. 

kwestję pism pro.wincjonalnych, .~ 

czem zaznaczono, że są, one wiemem 

odbiciem całego życia prowincji zarównó 
po~ityczuego i spąłecinego jak. wres;c~ 

towarzyskiego. 



2. 

Okazuje się, że nawet takie, bynaj· 
mniej . nie .anarchistyczne" ani .masoń­
skie" twierdzenie, jest zbyt postępowe 

dla czytelników „Dziennika", gdyż oto 
w soboinim numerze tegoż pisma nieja· 
lei ks. A. Brykczyńslti napada ryczałto­
wo na prasę prowincjonalną i lrntego· 
rycznie oświadcza, .ze na µowyższe 

idanie o o e e c n e i prasie prowincjo­
nalnęj zgodzić się nie może". 

,Oburza pasterza dusz katolickich, 
te prasa prowincjonalna w rzecz~..;h re­
ligijnych 1cst często bezwyznaniowa, w 
sprawach ludowych zwolenniczką pr .:e­
ld,ętego (iJ hasła .sami sobie•, 'N spra· 
wacl1 zaś spokcznych uitrnci4.lrwona.„ 

„Czyż taki np •• Ku r i er Lube ł­
s ki" ł ze s'woją osłłlwioną denuncjantką 
p a 11 n ą P o r a j - przedstawia odbi­
cie całego życia prowincji w L u b e J. 
s k i e rn? Albo taki swi'.>tek siedlecki ze 
swem małpi•1rskiem naśiadowaniem • Wol­
nej Myśli" w wyclawi.lniu co dni IO -
albo dawniejsze .Echa Płoclde i Łom­
żyńskie" ze swoim pa nem Millerem -
lub choeiażby nasza • Vv spólna Praca• 
łomż} Ilska, której redaktor, wprowadza­
jąc w wykonanie piękny tytuł -swego 
pisma, roz1A::czął sw'ł •wspólną• pracę 
oą pokiócenia sic: ze wszystkimi, a o­
statecznie ośmieszył się w opinj1, dru­
kuj,ąc takie elukubracje, jak ów projekt 
.ś w i ę t o w a n i a u· ro c z y s t o ś c i 
.•~ arodowych", a dok tórych 
1, .z arze w 1 e" p u ł lu ski e do­
ł.fł czy ć n a I e ż y"! 

Rzecz oryginalna - p. Pora.i, któ­
rej n~zwisko dobrze jest znane w na­
s!em piśmiennictwie, jest według l<s 
B~ •®nuncjatką" dlatego, że występuje 
otwarcie i jawnie do walki - ze Wizel 
kimi przejawami życia naszego, które 
tamują rozwój duchowy I kultura! ny, że 
demaskuje intrygi tych, którzy by w dal­
szym ciągu pragnęli na pasku parafjal­
nym prowadzić owieczki swoje do.~ ra· 
ju1 ałe l\1edyś dopiera obiecywanego 
póza grobem. 

Nn'~ Y ~ Ul~JE:f? .tóDZl<l - 12 1ii.c:1JO , Ql 2 roku. ~ 14. 

Dziwne to jest wszakże, że, iak 
twierdzi ks. B., !ąkkolwiek prasa pro­
winclonalna nie 1est przeds1awicielką ży­
cia prowincji .jeno drobne1 ld1!11, Cla• 

sem zaledwo kilku osób", jedpak rozwi­
ja się i zyskuje coraz szerszy wpływ na 
nasze społeczeństwo. 

jest w leni widocznie jakaś siia nie· 
ciysw .•• 

A lymcza;,em stan .kapłatiski 11 z 
dniem każdym traci dotychczasowe zau­
fanie ludu ~ co zaś przyczyn~ jest tego 
objawu - niechaj ks. Brylm.yński sam 
sobie dotiowie, 

J. Garlikowski. 
„ 

___ , 

Ośm warszawskich tow. poty1:zko· 
wo-oszczędnościowych zwróciło się do 
ministerJum skarbu z prośbą o zatwier­
dzenie „ Warszuwskiego związku insty­
tuqi drobnego kredytu•. Działalność 
związku obejmować ma instytucje droo­
nego kredytu w gub. warszawskiej i S(ł· 
s1eonich powialach· gub. p1ott n.owsk1er. 

Związek na mocy praw ogólnych 
I,or.i:ysta z \vszyslk1ch ptzyw1le1ów 1ed~ 
1iost1d prawnej. 

stwowej iadnych widoków powodzenia 
i złożony został w celach demonstra• 
cyjnych·. 

J(o1ej wiedeńska. 
Zwołane na dzień .l6·ty b. m. po­

siedzenie nadzwyczajnego zgromadzenia 
ogólnego akcjonai juszów Tow. kolei 
warszaws1<0-wiedeńskiej nie dojdzie do 
skutku z powodu niezłożenia wymaga­
ne] przez ustawę liczby akc;1. 

Wskutek tego zebranie lO ocibi;Jzie 
się w drugim terminie d. 2 'marca o 
godL 10 zrana, w Resursie) kupieckiej, 

Na ieh1 ani u łem malą być rozstrzy­
gnięte: '~ kwestie. wynikalące z prawa 
o sku pie kolei warszawsko-wiedeńskiej 
co do ustanowionej nrzez rząd za skup 
ceny, sposobu iej wypłacenia i należnej 
dywidendy za l 3 dni r. b,; 2) sorawa 
upoważnienia . rady zarządzającej do 
przedsięwzięcia wszelkich niezbednych w 
tej mierze środków, a w tem do zawar• 
cia z rządem odpowiedniego układu, tu­
dzież do załatwienia z rządem 1A szelkich 
kwestji; wynikających ze skupu; 3; spra· 
wa udzielenia. rządowi ostatecznego ro„ 
kwitowania w imie111u Towarzystwa ko­
lei warsza\J\,Sko - wiedeńskiej, wreszcie 
uzy')kama od rzątiu takiegoż pokwitowa 
lllil dla Tow. 
--------""'IO/l'-..Jir;•"""""' ______________ _ 

słanej w tych dniach gubernatorom 
przez zarząd główny więzienny, a ma'ą· 
cei być wprowadzoną w wykonanie z 
dn. 14 marca r. o., koresµundencia 
węźniów podlegać ma przepisom nastę­
pującym: 

„Listy przesy.łane na imie wi~niów 
lub też przez nich napisane i do wypra­
wienia przeznaczone, w razie, gdy zawie­
rają, oprócz wiadomości, dotyczących 
stosunków majątkowych i osobistych 
więźnia, także opis, zwłaszcza tenden­
cyjny, wewnętrznych zwyczajów więzien­
nych, czy też Jakiegokolwiek omawiania 
olmllczności bieżącego życia polityczne­
go lub społecznego lub też wreszcie 
op nie, sprzeczne z podstawami 1stnie1ą• 
'"e6o uslrOJU panstwowego 1 moralnośi;1 
- nie powinny być wysyłane ani aor"· 
czane ~1ęźniom". 

O Stosunki rosyj!lko nie­
mieckie. W kotach poselkich obsier• 
n e komentowanem ie~t zdanie poważne· 
go dyplomaty jednego z m0carstw trój­
przymierza, który twierdzi. ie, wbrew 
przekonaniu ogólnemu, międty Rosją a 
Niemcami stosunki ułożyły się bardw 
ozięble. Berlin rozczarowany jest polity­
ką rosyjską i stwierdza, że .prteminęły 
tłote dni Potsdamu". Roz~trzelenie się 
głosów na konterencii cukrowej i soI:­
darność Rosji z Anglją w tej sprawie 
wpłynęły na pogorszenie stosunków 
między Rosją a t...; emcami. 

prz2Dstawienia Bla -naszych Ze świata; 

abonentów. ==== 

Cele I zadania Związku określa pa­
ragraf 5 ustawy w -sposób następujący: 
l) wspólnie omawiać sprawy. wynika· 
jące z praktyki tow. zrzeszonych; 2) 
zbierać i ogłaszać w prasie dane, doty.' 
czące działalności związku i instytucji Na 21-.;ze z rzędu przedstawienie O Wystawa polsko• fpaa• 
drobnego kredytu 1 a także wydawać dla naszych prenumeratorów cuska. Na wiosnę roku bietącego 
organ poświęcony s,,rawom drobnego t t p I będziemy mieli francusko-polską wy1ta· 
kredytu; 3J urządzać odczyty, kursy, wy· W ea rze opU arnym, wę sduki. Orga11izuje ją grupa artysiów 
stawy i · zwoływać zjazdy w sprawach, które odbędzie się naszych, przebywających w Paryżu ze 
d~tyczących zadań tale s,amego_ ~wiąz~u ·WO ·w· ...., rek ·(3 (Ute go r b współudziałem Tow. arlystów. Komitet , 
jak i zrzeszonych towarzystw; 4) współ· · t.i · 0 

• urządza1ący stanowią pp.; Mutlermilcho-
działać ujednostajnieniu działalności tow. wybraliśmy dowri my wodewi P· t. wa, Reymont. Antoni PotocKi, jaK1mo• 
zrzeszonych, pomiędzy ini1emi w zakre- . · -· J ł wici i Inni. uo komitetu tego maią. nad• 
sie pobieranych i ptaconych procentów; '1 f) · -.Yg' 'l a e a I> wejść dWćij delegaci pomienionego 
5) dokonywać stałych i nagłych rewiz11 ·~ .._ I owarzystwa. Co na1ważnie1sze, 2.e po-
w tow. zrzeszon}'ch; 6) przy1mować mysł ten ma podstawy n1a•11e, ile że 
wkłauy 1 zaciągać pożyczln; 'l) wydawać Bilety, za okazaniem kwitu z opła• zuobyto na1trudnie1szy do przezwycię.ie· 
pożyczki toww zrzeszonym; 8) tworzyć conej prenumeraty, nabywać można w 111a warunel\, bo oaµowiea111c pom1esz-
1rnpilały zarówno ula yrowauzenia ope"- administracji pisma naszego po nastę- cienie. Wystawa uzy::;Kała JUc. sal~. i to 
rnqi 1ak 1 ala celo.w clobroczynnych lub pujących cenach: w ~machu Lo~Vtt:'u. w paw1lon1e, 
wza1emnyd1; 9) dokonywać zatrnpu po- L.oze po rb. t.80. miei>zcz~cym wystaW!f sir.lulu uekoracyj-

P. Poraj jest denuncjantką. ale ks. B. lrzeb1~ycll aia t-Ow. zrzeszonych przeu- l\rzeua w 1, 2 i S - · - 60 kop 11eJ. 
nim nie jest, głosz1:1c publicznie, że pra- 1mmów i towarow, przy1mowac Je w ;, 4, 5~ 6 i 7 - 48 d Cały pułk w areszcie. 
~' prowlqcjonalna jest .krańcowa". a celu zbytu, w Komis Od O:SÓD lfZt!CICh I " 8, 9, 10. 11 i 12 42 Ze Stanisławowa donoszit, że tamtejszy 
w sprawach społecznych .ultraczer-· ms1ytu1;11; sprzedawać wyrooy cz.łou1ww • 13, 14 i 15 - 37 komendant dywizji konnicy. Herman 
wona•. tow. zr.t.eszo.uych na_ 1cq :tjecli;nie; 10) • 16, 17 i 18 - 32 bar. Oemminen, nałotył na cały 14-ty 

inl~asować na1ez.nośc1 dla tow. :t.rz.1:szo- pozostałe - - 27 Za:~rawd<> ks B moz·e zdobv" so ., 0 pułk dragonów areszt za tn że żołnie· 
" "' • • - I;. • nycl} 1 usli.uitcirnac na ich z11:ceui~ wy- .„ boczne bhzsze - 4 ~ 

bie zasługę nie tylko przed Bogiem.„ platy; poae1mować s1~ p0Srt:'1n1c1wa • dalsze - - - 32 rze tego pułku dopuszczali si~ ciągłych 
Ze ks. B. jest przeciwnikiem .prze- vrq wst:elkh:~o roJ~aiu ubtz.p1t~1:eu1a.:u „ najdalsze - - - 25 wybi~~:·slużbą nie wolno wychodził 

klętego• hasła .sami sobie" - to nas ' L. p. dltt tow. zrztszunyc.;n. Balkon 1 rz. - - - - 35 żołnierzom z koszar. Pułk ten d. t-go 
wcale nie dziwi W d · · · I t • 2 i 3 - - - - JO kwietnia odchodzi do Czech.. • ygo me1 1 <arzys • Założyciele związltu mają nadzieję 4 i 5 ___ - 25 
niej przecież jest, dla duchowych prze· już w kwiełniu uzyskać Jegal1zację Związ- • ó l i s - _ - -~w O Uzbrojeni lotników. Ko· 
wodników ludu, aby ten że .szedł reka ku, gdyż jako scisle wzorowany na u- Gaie(Ja ~umerowana - 20 misja wo1skowa parlamentu fra11cus1<1ego 
w n:ke z duchowieństwem - na takiej stawie zale,galizowanego ju.i z~iązku Nienumerowana - - - 12 bada obecnie nowowynalezioną broń, 
asoq·acji bo· i I b · . · polm:wnego dla gub. pło.cloeJ, 111e po- Szatnia i programy bezpłatnie. µrzeznaczoną dla łolników d.o celów 

w em P e anie napewno me : wiimm nas~ręc1:yć władzom żadnych wo1euriych. 
itracą. wątpliwości. ,_ uo1ycbczasowe badania wykazały. 

Szanowny autor nie zapomniał w Wi adnmnści ogólne. że pociski z tej broni pad111ą bardzo 
swym artykule i o lmmplementach dla celnie i sprawiają, olbrzymie :;pustosze-:, 

stanu, którego jest przedstawicielem, Ó. \\lofno~ć ~łraJ„~ÓU>. nie. 
z nazbyt widoczną pys1;ałkowatością C . Odszkodowanie .dla ro-' O Pogrzeb zamiast wese: 
oświadczając~ te na polu pracy spe- --- bołników. · Komi!qa finansowa Izby la. Pod Wrześnią (W. Ks. Poznań 
łecznej dziewięt dziesiątych robią ka• Złożony Dumie państwowej w dn, 7 państ\vowej zaakceptowała projekt rzą- skie) orszak weselny wracał z kościoła 

grudnia r. z. wnioseli:: 30 pos.łów z d'Jwy o odszkodowaniu pracowników, wozem, którym powoi.id' pijany woźni-
płani. · frakcji sOCJallslów i grupy prucy o rzemieślnil,ów i robotników kole1owych, ca. Wotnlca okładał biczyskiem konie, 

Dostała się również pochwała i dr. wo!Hość strajków składa się z 10 arty„ którzy ulegli . wypadkom nieszczęśliwym które się rozbiegały i wywróciły wóz. 
Beniemb za -cofniecie zasiłku dla szkoły kułów, z l\tórych art. 1 brżm1: przy pracy zawodowe1~ Nowoień"y polacy, oraz dwaj drużbo· 

Odszlwdowanie będz.ie wypłacane wie weselni zabici; nózosta1i sa pQra· .. 
w· Kruszynku. „Robotnicy maią prawo strajkowania"; z potrąceniem sumy, przypadaJ<;tcej po• nieni. " ' 

Czyn to już za bardzo znany i aż art, 2 z~leca, _ażeby wsze!kit! czyfiy dla szkodowanemu jaiw uczestnikowi J(asy 
nazbyt wielką hezostratową sławą okrył ob~OO}' mt~resow ekonoi:i1c,znych, praw- emerytalnej lub zapomogowei, a wypła· 
dr Beniego abyśmy si . d l dł ·a - nych I polityczny::~. ~yn1ka1ąc~ ze zm~· cone1 na 1ego rachunek przez lwiej. 

• •. · ę na em uz„J wy dwóch lub w1ęce1 robotmków, me Z C t 
zatrzymywali. były karane, 'art. 3 proponuje tnieść w razie śmierci poszkodowanego esars wao 

jednem słowem ks. B. w obecnej kary ia bojkot i groźby strajku, oraz za otrzyma odszkodowanie jego · rodzina 
ptasie prowincjonalnej nie znaiduje ani udział , w zebraniach, organizujących podług ustanowionych w projekcie 

·1 t. 1 • , l ó norm ~ Po śmierci. jak wiadomo, 
jednego pisma, które mógłby polecić do stra~ t; łłl" : orzeKa, z~ l.a~Y . za op r w • e f~ I d ki R na grobie zmarłego w rirudniu 1910 
abonowania i czvtania "\1\'0l·m stra1kach nie mogą byc zwiększane; art. O ~prawy nł aiJ ,__z e. a· 15 

„ „ owiecz· 5 ustanawia kary dla urzędników, którzy da ministtow opri.icowała przepisy obo- t. pósła ł<araułowa miał być postawi o-
kom, - natomiast wychwala wycho„ bedą się sprzeciwiać temu prawu; art. wiązujące tinlandczyków przy uezestnl~ ny pomnik z napisem, zawierającym il• 
dzące czterdzieści lat temu w Płocku 6 zaznacza że straik nie umarza u·mów . czeniu i<::h na: wystawach międlynarodo· stęp z jedne1 e jago mów w. D.un1 1e. 
pismo p. t. ,.Korespondent". naimu; art~ 7 żąda' wyµ.łacenia zarobku -wych i zagranic7nych, oraz nił między„ dotyczącej czasu, kiedy odbywał c ęil<ie 

Olrnzuje się wszakże w końcu ·że przez administrację fabryki; art s-my narodowych konferencjach kole1owych. roboty 1alw w1ęt.1eń polityczny. Podob• 
· • proponuje zwalniać robotników od Finlandczycy µod żadnym pozorem no 1ednak nacze!nH• wia::,ta h:1ersbu1~a 

-„Korespondent" dlatego zasluguje na zwtOlli !>trat, spowodowanych w przed- nie mają prawa występować na wysta· ośw1adczyt, że na po:>tawie11ie pom11ilu1. 
wyróżnienie przez ks; B. tło ten ostatni . siębrorstwie przez straik; art. 9 propo- w ach jako li.rai niezależny. a tylko pod :a· talrnn nav sum Ze'f;\ olić nię może. Mi­
był„.i jego współpracown1k1em, a l!!n1e~ nuie wieść \V~zelkk uslJWY nieZjl,Orlne herbenl i . flagą państwa rosyjskiego. , W nisterium za:s spraw wcw-0ętrznycn ud7„a· 
raz i ceduktore.m•. z tym wnioskiem i wreszcie an. 10„ty lw11forencjacn Lwie1owych mo.gą ty!Ko li-ło pozwolenia na poslawJenie µomi;1 !,a, 

przez _robot1111,ów rozumie wstystk1ch, uczestniczyć za spCCJUlnem kazdurazo- pod l,Ym wszakże warunkiem, aby po• 
: " Nie znMem i nie znam „l<orespon· pracu14cycłl z naimu. nie. wyłącz:iJ<}C i węm pozwolemem geaern•·gubt:r,natora wyższy napis był zakryty taullcą mar-
denta", file $wiadectwo „błagonadioino· urzt;d111ków pań~twówyd1. t1n1andzlnego~ · murową. · 
sti~, wydane mu przez ks. B., wystarcza Rzecz oczywista, że cały ten wnio- Q Korcspondencia więż• A Przeniesienie miasta. 
ml w zupełności. sek so posłów niema w Dumiij pań• niów. Według m>wei in~trultcji. prze• Urzedowo p,odnieslona jest sprawa P~ , 



niesien ij . mMSth Wiernego na m1e1sce 
)lezp1e ... z:·1iei,;:.:e wobec stałe powtarzają~ 
cycti si ę :•i1;:;1en ziemi. 

c.. Znaczny zapis„ Zmarły nie· 
oawnu w Odesie wielki właściciel ziem­
ski, Wołodkowicz, zapisał w testamencie 
600,000 rb. dla instytucji kulturalnyc.h 
i zakładów naukowych w Król. Poi­
skiem. Porieważ w tesijimencie nie 
wsl(azano, dla jakich mianowicie insty­
tuq1 przeznaczona iest darowizna, sio„ 
strzeńcy wszczęli al\CJę o obalenie te­
stamentu. 1Vl1rnsterJum ośw:aty delego­
wało do· Odesy radcę prawnego dla 

• obzuajmlen.a się ze sµrawą. 

e,.. Pogrzeb cywilny. Inteli­
gencja moskiewsłrn żywo zainteresowa„ 
na jest sprawą pociągnięcia do odpo­
wiedzialności sądowej Gorbunowa-Po­
sadowa, i Brulanger'a za urządzenia w 
październiku 1911 r. pogrzebu cywilne· 
go zmarłej p. Szmidt. przyj aciółki Lwa 
Tołstoja i fanatycznej Jego wielbicielki• 
1-'osadow i Brulanger byli wykonawcami 
gorące 1 woli zmar!ej. Zapy1ywany w te1 
sprawie Gorbunow ... Posaciow odpowie· 
dział, że na pogrzeb Tołstoja nie potrze• 
ba było żadQych specjalnych pozwoleń 
pomimo, że również byl cywilny. Tym­
czasem za to samo pociągnięto icłl do 
'SqUU. 

b. „Dasznakcutiun." Opo. 
wiada1ą. iż podczas przerwy w procesie 
part!i Dasznakcutiun wydarzył się cha· 
rakterysiyczny wypadek. Dwaj adwokaci 
-obrońcy rozmawiah ze swymi klijenta­
mi, oficer zaś żandarmerji zabronił tej 
rozmowy. Adwokaci zwrócili się do 
prezesa, prosząc go o wyjaśnienie, czy 
maj ą prawo rozmawiać ze swymi klienta· 
mi, Prezes prawo to przyznał. Gdy 
jedna!~ adwokaci rozpoczęi1 znów rozmo• 
we: z podsądnymi, oficer ponownie za• 
bronił im tego, nakazu1ąc żandarmom 
użycia wzglęaem adwokatów siły, ~dyby 
jego rozl\azu nie usłuchali. Obrońcy 
'wróc1h się ze skargą ao prezesa, ląóry 
pole cił v.ydallć oficera i zakomunikował' 
o caiem zajściu naczelnikowi korpusu 
żandarmów i ministrów spraw wewn~trz­
nych. 

.A „AkcjeH wyborcze •• Je· 
dinornyszlennik" Kruszewana, obecnie 
iaś „sojuźnik• miljoner Pronin w Ki­
szyniowie ofiarował swojej partji na .a„ 
gitację" wyborczą - 25 tys ięcy rubli. 
Krążą pogłoski. te... Pronin już jest 
promowany na posła do IV Dumy 
państwowej, 

Z lłTWY I RUSI. 
' X k.uiabko. Koiabko został uwię-

ziony w twierdzy w P eczersku pod Ki)o­
wem. Nie dopuszczają doń nikogo. Oso­
ba· przybyła z Kijowa donosi „ Wiecz. 
Wrem.". że pogłoski o defraudaqach i 
w ucieczce Kulabki dawno kursowały: 
śledzrwo wyjaśniło, iż p: Kulabko zapro· 
wadził system podwójnych kwitów na 
wypłaconą gotówkę tal~. iż w rezultacie 
u iectnym kwitem płaciła ochrana lei-
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jowslrn, a za drn gim tę samą sumę de­
partament policji. · 

Podobno w jednym z zal!rnrdc:inych 
banków Kulablw zade ponow<1ł znaczny 
kapitał. 

X O gimnazjum. Rada miej­
ska w Nieświeżu uc n waliła po· 
ezynić starania o założenie gimnazjum 
rn ęskiego rządowego i upoważniła sta· 
rostę miejsl(1ego Grabowskiego do ku(F 
ua gruntu pod buaowę przyszłego gma. 
~hu szlwlnegt:. 

Wiadomości krajowe. 
+ Kara prasowva. Na mocy 

rozporządzerna gtnera~·guot:rnatora war· 
szawsk1ego .l\urjer \\!ars.rnwsi\i" skaza· 
llO na 200 rulJ. l\iHY Z<t Ull!il!SZCZC11ie w 
W)id<;tniu vonrnnem 11r. 23 z ro1w bit„ 
żiactgo, w wiac.1um0śc1ach bież<icycll, 
notau~1 pod iytu1t:111 11 Losy Chełmszczy­
zny-. 

+ Kary administracyjne• 
Oł'ówny naczelniK kraju, - jak donos' 
• Warsz. Słowo" - zabronił zamieszki~ 
wania w Warszawie i w gub. warszaw· 
skiej, oiotrkow~kiei, lubelskiej i siedlec· 
kiej 17 osoi>om, oraz pozwolił powró­
cić do kraiu 28 osobom zesłanym ad· 
ministracyjnie. 

+ Pro;ekt chełmski. Biuro 
frakci1 pażdziern ikowców proponuje frak­
cji głosować za nastęµnemi tezami pro­
jektu chełmskiego: 1) utworzenie odręb· 
nej gubernji, 2) oddanie jej zarządu mi· 
nistrowi spraw wewnętrznych, i 3) zme­
sienie ograniczeń antypolskich i nadanie 
polakom pewnych ulg w dziedzinie 
szkolnictwa, w zakresie projel{tu dum· 
sl{1ego o prawach szkót począt1wwycl1. 

+ Szulerzy w klub ie ro · 
syjskim. W klubie „Ruskij Ugołok" 
w Warszawie, policja aresztowała, jak 
donosi "Warsz. Słowo" - pięciu gości 
klubu, którzy gra1ąc tam od dłuższego 
czasu w karty, wyróżnili się wyfątko­
wem szczęściem w grze. 

Przy każdym z aresztowanych zna­
leziono w kieszeniach ubrania zapasowe 
talie l~art. · 

Aresztowani nazywają si~ S. Ko· 
pyłow i. 66 komiwo1ażer z Rostowa. M. 
Pietrowsl\ij I. 50, korni wojażer z gub. tu · 
bolsldej, oraz miejscowi: Zysman Bazy . 
lal:.iewicz, D. Mieszczernikow . i Ar !\akij 
Poddi.;b11y. 

+ O. Rej1na11. l Częstochowy 
donoszą: 

Otrzymano tu wiadomość, że O· 
Euzebjusz Rejman, b. przeor jasnogór­
ski, przebywa w Galicji i ma przyjechać 
na sprawę Macocha, oznaczoną na d. 
27 b: m. 

...;- Napad na księdza„ Na ul. 
Dojazd w Częstochowie d-0konano na­
pad.u i pobito ks. Wieczorkiewicza z 
Gorzkowicz. Napastnika aresztowano. 
Napad ten jednak, jak się okazuje, nie 
miał charakteru rabunkowego. 

+ Offara !1a pomnik. "War­
szawskij Dniewnik" donos 1, że kupiec 
p. Sze!echow zJożył rb. 500 na budowę 

pomnika Stołypina w Warszawie. 

Strajk krawiecki, 

Strajl< ten, jak już donosiliśmy, trwa 
od dwóch tygodni, dotychczas, mimo 
zapowiadanyeh zebrań, w celu porozu· 
mienia się wzajemnego, do porozumie· 
nia tego nie doszło. 

Starszy członek związku z awod.o-­
wego ma;strów krawieck1c11 (damskich) 
pod nazwą „H.;:wre-Ha 1 t~n", p. M. Peich­
wasser. dat wyjaśnienia na;,lępu 1 ące: 

Po zniesieniu chałupnictwa cze-
ladnicy zaczęli pracować w warsztatach 
u majstrów, pobiera;ąc wynagrodzenie 
'Za swą pracę, :,to:mw111e do zdolnośr.i 
od 12 do 18 rubli tygodniowo; czeiad­
DICY tacy ooow1ąza111 są wylwnczyć sa· 
modzielnie daną im do roboty sztukę. 
Do pomocy im doda111 Si:l · tal{ zwam 
µodręczni. 

strowie nle zgodzą s ;ę na to, to cze ... 
ladr.icy od niedzieli ( 4 lute~o) rozpoczną 
strajv. żądając wynagrod:::enia za czas 
straitrn. 

· W celu wzajemnego porozumienitł 
się w ubiegłą środę, majstrowie zebra'[j 
się w sali Nowo-Angielskiej przy ulic1y 
Południowe1 nr, 10; na zebraniu teID 
głównie omawiano kwestję że je1/eli 
czeladnicy pracują w warsztatach lllłaJ­
strów, za co pobierają wynagrodunie 
stosunkowo wysokie, nie powinni wogóle 
przyjmować samodzielnie robót kra„ 
w1ecldcll, bez zezwolenia na to majstra 
Zastanawiano się również czy płacił 
tygodniówki czy 1ei od sztuki. 

Obrady były dosyć burzliwe jedn~ 
głosowali aby płacić _ tygodniówki, inni 
zaś aby od sztuki. Do ostatniego poro· 
zumienia wszakże nie doszło. 

Co się tyczy czeladników, to ci w 
sobotę zwołali zebranie, lecz do skutku 
ono nie doszło, gdyż nikt na nie przy· 
był. I oto strajk trwa w dalszym ciągu. 
gdyż do porozumienia między praco• 
dawcami i pracownikami nie przyszło. 

(a) 

Z Sali Obrad, 
Ci pobierali wyoagrodzenie od 7 do 

12 rb. tygodniowo. Początkowo po­
między majstrami i czeladnikami pano­
wała przykładna zgoda, lecz kiedy sa-
modzielni czeladnicy pomnąc na czasy Ze Stowarz. subjekłów' 
chałupnictwa, kiedy zdolny cze!adnik handlowych. 
będąc płatny od sztuki i pracu 1 ąc usilnie w sobotę dn. 10 b. m., w lokalu 
mógł zarobić wdó1nasób wię~ej n i ż obec- Stow. subjektów odbyło się zebranie w 
me, zaczęli przyjlnvwać zamówienia na sprawie zmiany §§ 4 i 5-go kasy aseku. 
roboty na swoje ryzy Iw i wyl{onywali racyjnej przy Stow •. 
1e w domu przeważnie w no~y. ~dyż w Zebranie zagaił prezes Za~du. 
dzień praco wah w warsz1a1acJ1, -zgoda mecenas Krukow-;ki w obecności 43 
mi~dty nimi a pracodawcami zucz~ła się członków, oświadczając, ie zebranie to, 
psuć. . iako zwołane w drugim terminie jest 

Pracownik, chqc wykońClyć robot~ lJfawomocne przy każdej liczbie cz.łon„ 
w domu, prlyję t ą µrlez siebie, zmuszony hów. 
był pracować c1.asem całą noc przez co Do prezydJUm przez głosoN. p~woła· 
zdoinosć Jt:g,o do pracy zm n1t1szała się no p. Stilcł{golda na przewodniczego, 
1 llit: mógł sumiennie wy1wnywać przy- p.p. Zylbertsa i Abramowicza na ases°"' 
1ętyc11 11a s 1 ~ Wlględem swego pracodaw- rów.. ora·t: p. Berlinera - na sekre-
cy obow1ąz1~ów. tarza. 

Mało tego, przez przyjmowanie Po odczytaniu porządku dziennegó, 
zamówień za cenę o wiele niłszą niż nrezes ośw iadczył zebranym, ii w myśi, 
pobierali majśtrowie, tym ostatnim, cze- § 4 kasa asekuracy jna może rozpoczą" 
ladnicy, wytworzyli konkurencję, tak, źe swą dziala!no$ć przy 250 ucze:;tnikach. 
obroty tna!slr·ó w zmniejszyły się, wy· Ponieważ jednak zachodzi trudnośł 
datki zaś nie zmieniły się. zebrania takiei liczbv, zaś istnienie kasy, 

Dalej czeladnicy pracowali tylko \V członkowie uważają za rzecz pierwszej 
okres\onych godzinad1, i kiedy było ja- wagi i niecierpiącą zwłoki. - grupa 
kie zamówienie terminowe, n.e troszczyli członków zwróciła · się do Zarządu z 
s·e wcale o to czy majster straci l<fijen- prośbą o zwołanie nadzwyczajnego O• 
ta, czy też nie o ile me wylwńczy na gólnego zebrania, ictóreby uchwaliło roz . 
1ermin zamówienia. poczęcie dz i ałalności kasy przy ~a,· 

Po11iewąi poslę 1-1 owa11ie takie cze· deklarowanej obecnie liczbie 192 uczest· 
ladników, przynosiło majstrom straty, nil<ów. 
przeto c1 ostatrn na zebraniu swego jest nadzieja, że po rozpoczęciu 
zw iązku .Harter. •, postanowili samodzie1- działal110 ści kasy przy zmniejszonej licz­
nym czd admkom płacić od ~ykończoneJ bie uczestmków dalsze zapisy pójdą 
przez nich :;ztuki o czem zawiadoąirli swych raźnie j . 
czeladrnków, przed dwoma tygodniami. w zw iązku z powyiszem o:nawiafm 
OJ, nie st<ny iaJ ąc swycl1 warunków, na § 15 ustawy tejże trnsy, który pr~y 250 
drugi dzień nie przys~li do pracy. uaestnikach i l,000 rublowe1 sumie ase-

Po kilku dn~ach niektórzy z maj„ iwracv jnej na wypadek śmierci określa 
strów otrzymali anonimowe listy z wyso!~ość składki cz.tonkowskiei na rb.ł. 
żądaniem, ażeby praca wykonywana była Według prajektowanej zmiaoy § -ł 
na dawnych warunkach i że jeżeli maj-. składka clłonkowslca pow iększa s i ę w 

Rosjanie na wygnaniu. 

- Może być, Pawle, że to 1est s ofizmat; 
'-V każdym razie miałem WG\Żny powód. Pewnie 
wy. tego rodzaju iudzi uważacie za zbrodniarzy, 
lecz możecie być pewni, że to są jedynie ()SZU· 

ści. Wiem bowiem <tobrze, że ci wszyscy lu­
dzie czynią. to z ważnych powodów, a w na.i• 
gorszym wypadku są ofiarą oszustów. 

Pawel zastanowi! się chwilę; poczem od. 
rzekł: 

c1~ udu8zę! a 1eieliby t en ktoś brontł się i nie"' 

usłuchafby czyż ja go udusiłem? przeciei sam 
spowodował sobi~ własne nieszczęście. .Nie 
ma 1 ą tu miejsca sofizmaty, Iwanie. Do Genew~ 
nie masz po co wrócić, gdyż tam wysłatem. u­
wiadomienie o tobie. - Przysięgnij mi na. 
smierć tego syna lub na naszą dawną przy. 
1ażń, że nie masz żadnych złych planów doty• 
czących Dymitra. 

Powieść. 

Tak, straciłem ją zupełnie Przyszłość 
jest dla mnie beznadziejna! 

- Jest beznadzie1na, skoro stracił na• 
dzie ę . Lecz ty wiesz o tern że kościół pracował 
20 w ieków, by jako tako utrwalić ten kosztowny 
zam ek; w dwudziestu pięciu latach nie jesteś· 
my w s tame zburzyć go - i .na gruzach wznieść 
nowy. Mo 1 żesz tak długo mieszkał na pustyni, 
aż starszy wykopali; wśród tego jednak. wy­
cho·.val pokolenie nowe do nowej Hanaan. Po­
zw ój nam roić o nowem życiu, wszak taki 
1 est n asz los, - lecz pozwól także i pracować 
dla tyeh co p-0 nas przy1dą: to ,1est wszystko, 
co my możemy. Lecz powiedz mi, Iwanie, któ­
reż to sofizmaty utrąciły twoją wiarę. - gdyż 
ta nowa ro1a musi mieć podstawę: 

- Obecnie Iwanie skonstatowałem, że 
nie odróżniasz osoby od rzeczy. Nie prawdą 
jest, jakobyśmy was uważali za zbrodniarzy; 
uważamy was za ofiary, ofiary za samą rzecz: 
testeśmy w stanie odróżnić osobę od rzeczy, 
o waszych motywach nie jesteśmy w stanie 
sądzić; czy jesteście oszustam~ czy też oszu­
kanymi, na to nie mamy czasu ani ochoty by 
wam udowodnić; waszą dziala1ność wydaje 
o was sama wyrok, a jeżeli rzeczy samej nie 
jesteście w stanie uskutecznić, precz z osoba. 
mi które wam stoJł\ na. przeszkodzie! Nie wy­
mierza się kary śmierci za morderstwo lecz 
dlatego ze jest. się mordercą; do więzienia 

wsadzać się pow inno nie za z łodzie j stwo, lecz 
dlatego, że ten ktoś iest zlodzie1em. Gdybym 
ja naprzykład komuś okręcił węz~ kolo szyi 
i powiedział "UU: stój cicho. gdyż inaczej sam 

- Jakżeż ja mogę na to przysiądź? odrzekt 
Iwan. Moja służba„. 

~ Zwalmam cię od obowiązku - do jutra~ 
to jest do cjasu, by Dymitr po otrzymaniu te·· 
legramu mógł odjechać nocnym pociągie~ 
Tej nocy będ.ziesz moim gościem. 

Pawel powstał. Iwan chciał sie podnieśd 
lecz Paweł odpowiedział mu stanowczo. 

- Zostaniesz tu! Drzwi i okna stoj:t 
otworem; powiem ci 1eazcze jedno, jak się ~ 
zwykle mówi do skazańca, któremu okręcon'1 
~::rnur koło szyi · s taj cicho, lub ja sam cię u„ 
duszę! Zrozumialeś? Jutro o piątej możesz si~ 
puścić w dalszą drogę. Bądź zdrów, Iwanie, 
Mo 1em życzeniem jest; byśmy się wiE}cej nie 
spotkali i jak. najprędzej zapomnieii o sobią.. 

(Dok • .il&st.) 
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odwrotnym slo:rnnku do zmniejszonej 
liczby u.czcs!nik6w kasy. 

W11:0.~tk o zm1.inę § ·1 ws1at przy­
jęty, przyc:.:em zebrnm u11 owai.nil1 zarząLI 
do zwobnia w ciągu 111le$iqca ogólnego 
iebrania uczestników asek. celem wy­
boru zarządu lrnsy i roz,1oczf;Cia jej dz1a· 
lalności. 

Dt1,lej ro.zptitry ~1a110 uową ustawę 
Stowarzyszenia. . 

Do omówionych popw.:dnio 13 pa­
ragralów przyjęto 1 nowy a mianowicie: 
§ 14 o podwyższeniu sl<ladl\i z rb. 6 
ao 9„;,:m i rcdu~(i;Ji wp1~owe~o ~ rb. 5 
do J·Cll 

Zaś § 1 r; opfewaji:lCY, że ct.łonel<' 
który Jednorazowo wpłaca rb. 150 -
zwobo11y jest od składek, - wykreś­
lono. 

Dalsze czytanie ustawy odłożono 
do następnego zebrania. 

Z resurs, rzemieślniczej. 
Wystawa rzemieślniczo· 

przemysłowa. 

Wczoraj, o godzinie 5 po południu, 
w lokalu własnym na' Wodnym Rynku 
nr. ,4, odbyło sie zebranie członków re· 
sursy rzemieślniczej w sprawie projekto­
wanej wystawy rzemieślniczo-przemy­
słowej. Zebrało się 127 osó. Posiedze· 
me zagaił prezes resursy p. Władysław 
Wagner, na sekretarza powołano p; 
Antoniego Piotrowskiego. Przedewszyst­
kiem zatwierdzono opracowany przez 
komitet organizacyjny program wysta­
wy. Następnie omawiano kwestię, kie· 
dy mianowicie ma być urządzona , wy­
stawa - na wiosnę, czy tez w jesieni. 
Ponieważ do wiosny pozostało jeszcze 
z górą 8 miesiące, przeto przegłoso­
wano, aby wystawf; urządzić od dnia 
28 maja clo 2ts lipca n b. w parku Sta· 
szica przy ulic)' Dzielnej. 

Zainteresowanie się wystawą w sfe­
rach rzemieślniczych iest ogromne, do· 
wodem czego jest przybycie na zebranie 
-delegacji różnych cechów i korporacji 
rzemieślniczych. 

już zgłosiło się do komitetu orga­
nizacyjnego 28 eksponentów z prośbą 
o zarezerwowanie im miejsca. 

Dużo firm warszawskich zgłasza się 
w tym celu do komitetu, czego Im na 
wczorajszem zebraniu nie odmówiono. 

Wogóle ci którzy wcześniej będą 
zamawiać miejsca, korzystają z lepszych 
miejsc. 

Komitet organizacyjny i odpowie­
dzialny za wystawt: składa się z człon­
ków zarządu resursy. 

Na kierownika wystawy zaproszo­
no p. Błeszyńskiego. obecnego kierow· 
n1ka wystawy ruchomej, który mandat 
ten przyjął. 

Do pomocy komitetowi zgłosiło się 
15 fachowców, między innemi i inż. p, 
H. Zieleziński. 

Komitet wystawy buduje własny 
pawilon główny, kosztorys na który o­
bliczono na ló tysięcy rubli i na zebra­
mu wczorajszem go przyjęto. 

Kancelaria komitetu wystawy mie· 
ści się przy ulicy Piotrkowskiej nr. 145. 
gdzie osoby zainteresowane mogą zgła­
szaf się od dziś codziennie, nie wyłą­
czaj1&c świąt od 6 do 9 godziny wie­
czorem. 

Z powodu braku miejsca program 
\f}'stawy podamy w numerze jutrzejszym. 

(a) 

KRONIKA. 
-== (r) Sprawy miejskie. Oli· 

bernator piotrkowski zatwierdził na sta­
nowisku radnego miasta przemysłowca 
tutejszego p. Mauryctgo t>oznańskięgo. 

= (r) O bruki w Lodzi. W 
ma2istracle łódzkim odbyło się w sobo­
tę wieczorem posiedzenie pod prze· 
wodnictwem prezydenta miasta i z udzia­
lem radnego miasta dr. W&tte11<1

, star· 
!szego architekta miejskiego p. ~tebel­
skjego oraz inżyniera m1e1skiego p. Brzo-
.zowslc1ego. 

Omawiano memorjał inż. miejsk. o przy­
czynach złego stanu bruków w to::hi, 
!instrukcje Clla nact.wrców robót bruko­
wych oraz prośbę resursy rzemieślniczej 
~ pozwolenie · na urządzenie wystawy 
rzemieślniczej w parku Staszica przy ul. 
Dzielnej. · 

. Wszystkie _te sprawy przesłane być 
ma11l do uzn~nia i zatwierdzenia guber• 
11atora. 

= (r, Nowy bank~ W „Zbfcme = (p) Prze~echania. Na ul. 
Praw" O?~io~zouą zoslala :>a~\tterJZOi 1<1 P;o1rkow3ldei nr. 58, dostał s ię wczoraj 
µrzez minl '\ru s!1<.1rtrn uslawa rowel!;o pod koła dornżki Getel Braun, Int 57. 
banku pod 11<1twą .s. Pe1ersbur~k1 bani< B. µrzypł'aci-ł ten wypadek złamaniem 
handlowy„ z kaµitałem 5 mil. rubli. nogi. 
Bank ma posiaJać filie w Warszawie i Przy zbiegu ulic Częstochowskiej i 
Łodzi, a założycielami jego są: Michał. Przędzalnianej przejechany został wo· 
Ludwika 1 \\'iicłilw \Vawe!bergowie, oraz zem piekarskim 5 letni Emil Gnat, syn 
józef i ]<idwi]!a Ber:;onowie. stróża. 

= tt) f'abry~tacja wstążek Dot.kliwe · okaleczenia nóg opatrzył 
jedVI bay lfl. Pomleszct:ona w ur. lekarz Pogotowia. 
2111 naszego pisma notatka µ. t •• Spe- = (t) Znaczna kradzieź. W 
kllla1,;ja", e~t o tyle 11ieściłtt, że tylko firm.e Hantschel (skład chustek, kołder 
z.mmeJ:>l nie produttcjl tyczy się iaory· 1 t. p.) przy ulicy Piotrkowskiej nr. 50, 
kantów .tódz1dch. Spekulacja z IJOWlę- dziś w nocy za pomocą w'łamania skra· 
ksza111t!m i1czi.>y ani 1 Ollocr.ych za ustęp- dzlono 17 sztuk sukna na sumę 993 rb. 
stwa 1obQllllAOW od µJacy - jest llt1c· 90 kop. 
łem fabrylrnutow Z'l1111ejsc.owyd1. Sprawców nie wykryto. Policja spi-

. (I) z koła ·kolejarz•• w sała odnośny protokół. 
ubięgłą sobotę odby.t się koncert koła = (p) Krwawe bójki i na„ 
pracowników D. Z. F. t. Chór, pod pady. Na ul. Wiznera nr. 2ę, stał się 
batutą swego dyrektora Z. Szczepańskie- wcwra1 ofiarą napadu bandytów niejaki 
go· spotkał się z uznaniem słuchaczów. Wilhelm Wagner, tkacz, lat 29. Bandyci 
Następnie p. K. Prażmowski wykonał poranili go w głowę, piersi i ręce, lecz 
na skrzypcach .Arję sui g" Bacha i rabunek im sie;: nie udał, gdyż zostali 
kilka utworów własnej kompozycji. Nie· spłoszeni. ' 
zbyt powiodło się p. M. Drecldemu, - Na zabawie przy ul. Emilii nr. 
który wypowiedział: „Smutno mi Boże" 27, raniono nożem w piersi 17-letnią 
Słowacli.iego 1 .Cniop;'.)k e serce" Ko- M-vdeslę Janiakównę, robotnicę. Przy. 
uupnicl<iej. Zamiast za1mwI Uiiaiiego wy- czyną zajścia była zazdrosć konlcureuta. 
~tepu pp.: Smolar ·a 1 Spodenka człon- · - W bój e z tqwarzysztuni, przy ul· 
ków chóru „Liry" , popl~ywał się duet Lesino nr. 52-oKaleczony został udt:­
złoźony z pp.: 1\i\ek.hinidewlcia 1 \Ny- rzeniami kija w głowę robotnilt Kazi­
s_to bka, którzy śhczuie oaśp.e Nali kilka mierz Sowiński, lat 23. 
pieśni. Zalwńczył i uświetnił koncert p. We wszy;:;tkich tych wypadKach 
c. Gorzeński, który deklamował dowcip- wzywano pomocy Pogotowia. 
nie monologi; rówme± cieszyła saę = (p) z głodu omdlała na ulicy 
powodzeniem komedyjkał ktorą wyko• Cegielnianej nr. 40 robotnica fabryczna. 
nali członkowie sekCJI dnunatyczneJ .Ko- pozostaiąca obecnie bez zajęcia i miesz­
ła". Po wyczerpaniu programu roi.po- · l<ania, t6·letnia Aniela Koponder. 
częły się gry lowarzystde. które trwały Nieszczęśliwej udzielił doraźnej po· 
do późnej nocy. mocy lekarz Pogotowia. 

= (r) Echa zamknięcia = (a) Kradzieże. Z mieszka-
związku. Kancelaria policmalstra o- nia Griny Halpern przy ulicy Widzew• 
trzymała JUŻ zawiadomieqic oficjalne o skiej nr. 21, nieznani złodzieje skradli 
zamknięciu związku właścicieli farbiarni różne rzeczy wartości 150 rub. 
i apretur~ Zamkniecie, ja1{ donosillśmy, _ Ze sklepu Chany Rajter przy 
nastąpiło z powodu przekroczenia usta- Zielonym Rynku nr. 9

1 
skradliono poń­

wy i niezastosowania się do rozporzą• czochy i towary trykotowe wartości 200 
dzeń gubernatora z dnia 24 sierpnia rubli. 
1910 rol, u. - Ze sklepu Gecla Pawłowskiego 

= (T) Bal w Wersalu. Przy· przy ulicy Cegielnianej nr. 29, nieznani 
gotowama do wielldego balu rna::.kowe• złodzieje, rozoiwszy wystawową szybę, 
go Stow. majstrów pr.zem. włólm1stego, skradli towary galanteryjne wartości lOU 
są w całej pełni. Barwne aiisze wylw· rubli. 
nane przez art.-malarza P. Hanemana - Ze sklepu Lejby Goźd~ika przy 
zostały już odJJite i dziś zapewne juz ulicy Brzezit.tsk1e1 nr. 27, 11iew1ado~~ 
ukażą się na mieście. złodzie1e st\fadh różne towary wartosc1 

8alt jal\ wiadomo, odbędzi~ sie na 400 rub. 
11e delmracJi pr.LedsiawiaiąceJ ogród w = (.p) Zamach samobójczy. 
Wersalu i niewątp11w1e saia koncertowa, Wczoraj po południu zawezwano Pogo· 
zmieniona do niepoznama, zaroi się w towie do domu przy ul. Młynarskiej nr. 
sobotę od stylowych ludw1Kows1uch ko... 4• gdzie w celach samobójczych napił 
st1umów. się hrbolu Szyja Seliger, handlarz, łat 32. 

Nagrody (3) za najbardziej stylowy Stan Jenata budzi poważne obawy. 
kostium damsl\11 są wystawione w 1~w1a• 
ciarni p. Gundeiacha. .. ZA.MIEJSCOWA. 

Bilety do nabycia w kancelarii Sto„ ( ) N • c· e l(r·~ · 23 = r owe nomina J • , "ł. warzyszeDi..{~ Wóiczanska · • żą poglos11.i, że naczelnik powiatu łodz-
= (r) Tranzlokacja więź- kiego p. Kb1elowicz mianowany będzt~ 

niów. Z więzień łódzkich przetran- oficerem sztabu do speqalnych zlecen 
zlokowano onegdaj do więzienia ka· przy gubernatorze piotrk<?WSl\iffi na 
liskiego 25 aresztantów, skazanych za mieisce dotychczasowego oficera szta~u 
rozmaite przestępstwa. Munawlewa. który przenie:;iony będzie 

na podobne stanowisko w Kielcach •. 
WYPADKI w ŁODZI , Naczelnikiem powiatu łódzkiego 

= (a) E ha napadu. w uzu. mianowany ma być dotychczasowy na· 
czelni!<: powiatu nowotadomskiego, Ma­pełnieniu notatki z dnia 10 b. m. o na-

padzie i poranieniu Kazimierza Zarzew- karow. • 
skieg9, dowiadujemy sie, że Z. po prze- = (x) O podatkach gminnych. 
wiezieniu go do szpitala wkrótce zmar.t. Piotrkowska izba skarbowa zażądała od 
Policja wszczęła energiczne poszukiwa- urzędów gminnych, w powiecie łódzki.m, 
nia morderców, wynikiem których było przedstawienia wykazów składek gmm­
aresztowanie: Szczepana Wasilewskiego. nych. pobieranych z włuścian, z WY.-

. 28 lat, Jana Wasilewskiego. 26 lat. Wa- szczegótnieni~m na mocy jakich przep1-
cława Bobrowskiego, 19 lat i Piotra sów ta lub owa składka bywa pobierana 
Wasilewskiego, 2a lat; na śledztwie do w jakiej wysokosci i na co sumy zebrane 
zabójstwa z. przyznał sie Szczepan Wa- tą drog'ł są obracane. 
s1lewski 1 wskazując na wsµółaresztowa- = \X) ze Zgierza. N~womi.a~ 
nych, Jalw uc~estników bóik1. nowany naczelniloem straży ~1emsk1e1 

usadzono ich w więz1enm, a sprawę m. Zgierza, kapitan Bajkiewicz, p~zybył 
skierowano do sądu. do Zgierza _i objął swoie obowiązki. 

= (I) Rycerze no:ia, \V só· t k 
botę o godz. 1 i pól ulicą Juliusza = (x) Systema ycz"a ra· 

dziez w fabryce. Jeszcze w 
przechodził p. Z. ł<. Wtem podszedł do orudniu r. z. w fabryce alce. Towarzystwa 
nie~o jakiś opryszek i zadał mu kilka .... „Lorentz i Krusche w Zgierzu przy ul. 
ciosów w rękę. Już wielki czas, żeby 
ul~rócić rycerzy „tnaJchra". Zegrzańskiej, spostrzeżono systemlityćz:ną 

kradzież przędzy, Pomimo usilnych 
starań na ślad złoczyńcy nie zdołano 
na razie natrafić. Dopiero onegdaj wy­
kryto sprawcę tei kradzieży w osobie 
robotnika Edwarda Wentlanda, u którego 
znaleziono kilku funtów skradzionej pm:­
d11;y. Oµrócz tego odebrano 27 funtów 
prze;:dzy pochodlącej z powyższej fabryki 
u innego robotnika, podejrzanego o 
paserstwo. Wogóle w sprawie powyższej: 
~ociągnięto do śledztwa trzy osoby• 

= (a) Znaczna kradzież. W 
nocy z soboty na niedzielę do skfadu 
MoszJ<lil l)awida Rubinsteina przy uticv 
Rżgowskiet nr. 1, przyiechał z furgonem 
pracownik jego Izrael Juda Erman i na­
ładowawszy na furgon towarów na su ... 
mę 1500 rab., umknął. 

O kradzieży tej zawiadomiono wy­
dział śledczy, który za E. rozesłał listy 
gQńcze. 

wspomnianego Edwarda Weuttanda, 
GoHryda Bekiera i Moszka Kozaka. ' 

!\a jllką sumę skradziono przędz} 
admmistracja fabryki nie jest w stani~ 
obliczyć; w l<atdym razie'Suma ta będzi~ 
znaczną. 

= (r) Nominacja. Jak nam zar 
kom:.mH<ewą,no piotrkowsld inspektor 
f;ubernialny do spraw lekarskich, dr. 
Sliotow, przeniesiony zostanie na sta­
nowisko inspektora gubernjalnego w: 
Suwałkach. 

Ze sceny i estrady • . 
Teatr Popularny. 

Z kancelarji teatru komunikuj;a na 
co następuje: 

Jutro, we wtorek, odegrany zostanie 
arcywesoły wodewH w 3 akta4h p. t.. 
.12 żon Jafeta". · 

W środt:, .Gdzie Kohnowie•. ko.:­
medja w 4 a\\tach. 

We czwartek, na dochód .Koła pa• 
nien• ukaże się wodewil w 3 aktach p. t. 
.12 żo'n Jafeta". 

W soootę, dla młodzieży po eonach 
najniższych I.lana bedzie wielka komedja 
!:)zelcspira P· t. • Wiele hałasu o nic•. 

W przygotowaniu sensacyjna sztuka 
Shaw~a z repertuaru europejskiego p. t. 
.Uczeń szatana• oraz wieczór drama· 
tyczny ku uczczeniu setnej rocznicy: 
Zygmunta I<r·asińslciego, na którem od~„ 
grane zostaną wy1ątki z poematu .N~ 
bosk111 komedJa" i .Irydion". .. ~ • 

z l'JI uzyki.· 

Koncert W. O. S. 
Warszawska orkiestra symfoniczna, 

dała nam dwa koncerty symfoniczne w 
sobotę 1 O.go i niedziele 11-go Jl.. m. 
AtrakcJą pienrsz e go koncertu był wy• 
stęp U-letniego sl~rzypka p. Chejfeca 
i temu poniekąd przypisać należy, te 
sala zapełnioną byka do ostatniego miej· 
sca. 

O małym wirtuozie, jako o gościn, 
pomówimy najpierw: że jest to talent 
pierwszorzędny. z „Bożej łaski", o tern 
dwóch zdań być nie może, i iut dziś 
ten malec wkracza na droge po której 
sie zdąża do ideału kunsztu odwórcze• 
go. - Czy do niego dojdzie, czy nie 
zztrzyma go gdzie na teJ drodze manie• · 
ra lub zrneche cenie wslrntek przedwcze­
snego koncertowania, jak wi~l11 iego 
poprzedników,-1m;cwidzieć trudno. 

Przy odpowiednim jednatc lderunk u, 
systematycznych studiach i rozwijaniu si.ł 
11zycznych, mote dość w przyszłośc:i do 
wyżyn 111e\.losc1gnionych, gdyz JUŻ i d.iiś 
posiada w sobii: łatwosć pokonywama 
trudnosci techmcznych. ton wzgl~dnie 
sllny 1 szlachetny, a pn.ytem d~żo po· 
czucia poez11. 

"- Mały Cheiiec grał konc~rt Mender 
sohna (zamiast zapowiedzianego koncer: 
tu Czajkowskiego); wybór :co najmnie~ 
nie odpowiedni zwłaszcza duchowo t 
stylowo - koncert Mendelsohna. iest 
dla wielu wybitnych już 1 dojrzałych 
wirtuozów kamieniem probierczym sty­
lowego wykonania, nie mówiąc o tech• 
nicznem. 

Nic więc dziwnego, że takie dziecko 
nie mogł_o go należycie pojąć, a wiec 
i wykonać. 

Najlepiej względnie wypadła część 
druga koncertu, ostatnia zas. utrzymana 
była w tak szyol;:iem tempie, że była 
to jakaś gonitwa solisty z ondestr~, w 
której ta ostat11ia musiała wreszcie ka• 
pitulować. 

O wiele lepiej grał p. Ch. utwory 
z tow. foncc>ianu, zwłaszcza aria Bacha 
orana byia bi.lny.n i silnym tonem. 
"" Subtt!ln1e i nadzwyczaj muzykaln!e 
akomi->aniował p. Vas~·-

Orkiestra, pod znakomitą dyrekcl~ 
p, Birnbauma; wykonała · wspaniałą 
uwerturę Czajlmwskiego „Romeo i Ju­
lia". Należy szczególnie podkreślić uwy• 
datnienie momentów chararakterystycz„ 
nych ilustru jących zaciętą wallu: rodu 
.Montech ich i Capuletich•. 

Wykonanie wspaniałej symfonii S-.e) 
Beethovl!ua. było wzorowe pod wzglę­
dem technicznym, choć nie wszędzie od· 
,J>OWia4ało charakterowi klasycyzf!l~ -
wina to tem1.>eramentu dyrygenta. ' iego 
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przejęcia sie odtwarzanem dziełem, wsk_u· 
tek czego spoko,niejsze ustępy; traciły 
na swci pięlrnosci \Andante). 

Ni.I koncercie niedzielnym. usłysze. 
Jiśmy, rzadko grywaną jako suitę, mu­
zykę do „Snu nocy letniej• Szekspira, 
dzieło mlodz1eń~ze i najpierwsze ge· 
nialne ·o twórcy „Pieś1li bez słów" -
Mendelsohna. Tak idealnego wykonania, 
1.wlas1.1;za Scherza nie słyszehśmy oa 
czasów Biilowa, który, iak wiudomo, 
wylwnyw'1l go ze swą Meinmgenslcą or­
kiestrą li.Oncertowo. Na z<1kończe11ie, 
usłyszt.liśmy zawsze z zachwytem i po-
41z1wem słuchaną 6 symfonię Czajkow ... 
sk1egu. O lep::izem zgraniu się i wylwna­
niu tt:go az1da trudno chyba marzyć. 
Tylko, w wesołem na µozór! a 1ak sm~t­
nym w swym charaKterze ::>cłlerzo, uw4'!~ 
żałbym Zii wrnsc1wsze-w mysi_ mtenCJI 
samt&o 1.wmpozy1ora-utrzyn1ame tempa 
własc1wego Alegretto. 

W kotku-o występ ie p. Giovanni 
Rossi, „nadw mego śpiewaku króla ru· 
muńskiego" nie wiele da się powiedzieć. 
Trudno orzec, 1al{1m ten śpiewak obec­
nie głosem rozporządza-niemiłosierny 
ząb czasu polozył swe pic:tno, a że, ani 
metoda śpit.wania {chara!1terystyczne z.wę­
tanie bokowe ust), ani dykcju nie ratu 1ą 
sytuaC]i, pozostaie więc tyllco s~ablon, 
nie przekraczaiący gramc przec1ętne!iO 
dyletantyzmu. 

E. Smidowicz. 

· Koncert aŻkoły muzyozń.ej 
J. init;Ckiego. 

Uc1elnia muzyczna p. J. Winieckie­
'go wczoraj po raz pierwszy poznała 
nas 1 rezultatami swej dztafalnoścl p~ 
dagogianej. 

Zarówno program zajmująco I umie­
i•tnle ułożony, jak opracowanie swych 
numerów przez młodych debiutantów -
łwiadczyły chlubnie o pracy kierowni„ 
kOw. 

Wzgłf:dnie najlepiej wypadł popis 
uczniowskiej orkiestry smyczkowe) pod 
batut11 dyrektora szkoly p. Winieckiego. 
Utwór Mozarta, wprawdzie jeden z .ta­
tw1ejszych, - oył wykonany z dużem 
poczucu~m sty!u, me mówu1c już o wiel­
kiej sprawnosci i zgianiu :31~ młodz1ut· 
kiego zespołu. , 

Popisy solowe uaniów na skrzyp" 
cach (klasa dyr. Winieckiego). na forte„ 
pianie (klasa prof. Smidowicza i Nas­
berga) i w śpiewie (klasa prot Boguc­
kiego) przynoszą zaszczyt dzieinyrn pe­
dagogom za przygotowanie debiutantów. 

Kwestja talentu poszczególnych wy­
konawców programu na mocy wczora1-
szego popisu nie da się ustalić, zresztą, 
uważamy za przedwczesne krytykować 
dość jeszcze surowy materJał. 

Mamy nadzieję, że publiczne .spra­
wozdania" z wyni11.ów pracy uad ucz­
niami będą przez p. Winieckiego perio­
dycznfo dawane w formie takich ja!\ 
wczoraiszy koncertó~. - a Wledy na 
mocy stwierdzonych postępów można 
będzie coś or:t.ec o zdolnosc1ach czy ta· 
lencie ucznia. 

Na razie pozostaje nam tylko ży ... 
czyć. pilności i wytrwałości w pracy za­
równo uczniom jak kierownikom. 

NB. Uczennic!'!, która w pierwszej 
części koncertu Ś!Jiewala po rosyjsku, 
- zdradza mezły materiał głosowy i do„ 
bre postawienfe głosu, natomiast dykcja 
i akcent pozostawia1ą bardzo wiele do 
tyczenia. 

Flaminga. 

Kronika sądowa. 

puszczenia stałego miejsca pobytu w 
Warszawie; co do ks. Cieplinsltiego -
kaucja w kwocie 1,000 ro. 

Do decy111 sądu w tej mierze ska­
zani zastosowali się zaraz po ogłoszeniu 
wyroku. 

Ks. biskup pódplsał zaraz odpowie­
dnią deklarac ,t;>, za ks. CieplJńskiego :zaś 
bezzwlocznie zł0wno tysiąc rubli. 

Zarówno ks. biskup Ruszkiewicz, 
jak ks. C1epl1ńslt1, pozostaJ~ na wolno­
s.;1. 

Wyrok w ~prawie marjawi­
low. 

ścigają ią cie.kawe a niekiedy drwiącą o­
czy i uwagi ciekawych, 

Za to Macoch nie traci miny, Ma 
się atoli wrażelll e, ie czlowiek ten gra 
dob rze komedJę. Często żartuje i śmie-
je się. \ 

Baczną uwagę poświęca swej gar­
derobie, zwłaszcza habit otacza pieczo­
łow1toscią. 

- Nieqługo będę się w nim bawił 
- oświadczył któregoś dnia - dadzą, 
mi inny, c1emnie1szy trochę'. 

- Z „diwoneczlrnm1„ - dorzucił 
inny lffymi11al1sta. 

· Damazy śmiał się. 
Ili departament karny Izby sądowef - Tak źle nie b~dzie - wątpił. 

warsiawskieJ zatwierdził wyrok w sµra· O Krzyfanowską cz~sto się dopytu• 
wie l\fwawego zaiscia w Lesznie, przy je. Ona o mego nigdy. 
odbiorze koScioła, wynfaiem czego była N1ea11wno widzieli się przelotnie. 
śirnerć az1esięc1 u osól:> 1 ci~żl~ie poranie- Starała się go nie widzieć. On zato 
iue lulKudziesi~ciu. woduł za rną oczami. Na luóll~" chwi-

lę ua tej beu:zelneJ tłuste i twarzy zatkw .„ 
Moc!\ tego wyroku Józef Salamucha tła rzewnosć jakaś, tęsknota - i jakby 

marjawita, i inni mariawici w liczbi_e prz.t!it:L.iało po mt:J ws szlachetniejszego 
dziesięciu, zostali skazani na 4 lala cięz- _ zal a Zi:lrnzem potęp1e111e samel>o ;;ie· 
kich robot z pozbawieniem praw stanu; b 
zarazem sąd postanowił przedstawić po- ie .•• 
wyższy wyrok do łaski Monarsze_, z pro- Lecz zarn twarz przybrała wyraz 
~bą o zinianc:. wyznac.Gonej kary 11a rok zwykły - bezmyślnej tępoty i jałowej 
Je~n w1ęz1ema. obo 1ętności; w bezbarwnych oczach za· 

migotał blask okrucieństwa .•• 
Sprawa hr. Ronikiera. Macoch nie łudzi się, że będzie U· 

Posiedzenie wczoraisze rozpoczęły niewinniony, wszelako chuazi mu o to, 
repliki 3 obrońców lHórzy nie repllkv- by „jak naimniej dostał". . 
wah jeszcze na posiedzeniu poprzed- Odbywa on często konferenc1e ze 
niem. swym adwokatem, broniącym go, iak 

Przemawiał wi~c pierwszy adw. wiadomo, z urzędu. 
Bobryszczew - Pus11un, następnie au w. 
KOrwm·.P1otrowski i auw. Etunger. 

Po przerwie przewodniczący udzie· 
la l!łosu hr. Ronikierowi. .ostatni~ sło· 
wo"· oskar~onego trwało wczora1 trz.y 
godziny przeszło, a jeszcze wiele po· 

Tajemnicza zbrodnia. 
dobno ma do powiedzenia. Sprawa zamordO\yania trzyletni~j 

W pierwsze1 części swego przem.6· · dziewczynki w Krałwwie zdczyna s!ę 
wieni.a opowiada· · Ronikier, jak dowie- gmatwać. Okazuje się bowiem, ze 
dział się o śmierci ś. p. Stanisława zbrodniarirn zamieszkiwała pokój w ho­
Chrzanowskiego, na6tępnie zaś o jej telu przy ulky Kopernika przed przyby­
szczegółach, o przy1t:źuzie swym wraz ch:m Hrobotowej, która bawiła tam 
z żoną do Warszawy na p_og~ztb, i t. d: przez czas krótki 1 znalazła w szafie dwie 

Drugą część przemów1ema w1zywa sul<ienki dziecinne, należące prawdopo· 
Ronikier .tragedią w111;z·1enną„. Męczy- dobnie do ofiary. 
łem się w więzieniu Slrnszme-ośw1ad- łirobotowa. 1ako zupełnie niewinna, 
cza - oac1ę1y byłe~ od sw1ata zupe~- nie myslała wcale o u1.:1eczce! wróc1h1, 
nie, bo nawt:t na)bllższych do mme me ona do męża i m1e:szi\a przy mm w Cze-
dovuszczano. ładzi. 

Wiara uratowała mnie. Przyszedł Wobec braku poszlak; nie areszto-
pewnego dnia do mej_ celi. św. _Klemens wano)ej. . . . • 
i oświadczył mi, że n~e z~m~, ze_ uratu- l ogłoska o tern,. ~e zb~od~I dolm. 
ję mnię i źonę mo ią 1 dzieci. Wierzę w nała lirobotowa ~ow:stała st,:-łd, ze pra~ 
to, że był to św. Klemens, zajmował~m az1wa morderczym by~a n_1ezamel~o~~: 
się przez długi czas spirytyzme'!I, wie- na w hotelu, a bezposredmo ~o mei za 
rze w to, z czego wielu się śm1eie, bom J~ła ten ~am pokóJ-Hro~otowa. . 
zbadał i sprawdził, Mówiono tu, żem . Własc1c1el hotelu, Sperung, _czując 
symulował obłęd. Po co? Przeciez wie- swoią winę; .. zataił yrzed . pol1CJ <11 ~e 
cie panowie sędziowie, z al<t, które przect HrolJoIOWC\ zam1esz1uwał~ 1:10IWJ 
pr;ed wami leżą, iż orzekli µrzed 9 osoba ,mezamelcluwana; stąd lez od ~a­
m1esiącami lekarze, że żyć mogę na1· zu poaeJrzeme zwrócono w Kierunku tał· 
wyżeJ dwa lata, zostaje mi więc j&k1e szywym. 
półtora roku życia albo I mmeJ. Nie Stwierdz:ono, jak 1uz p is 'lliśmy , ze, 
warto byłooy symulować... Hrobotowa radzi.ta się kilku specjali-

W dalszym ciągu ł<onikier zastana,.. stów wzgh:dem swej chorei, półtora­
wia się 11ad µoszczegolnym1 taktam., o• rocz~ej córeczki. Lekarze orzekli, że 
św1adcz<i , 1ż akt osKarże111a zawiera maleństwo jest chore nieuleczalnie. 
cUug1 s1.1;;reg sprzecznosc1, krytykuie ze· Był to dla śledztwa motyw zbrodni 
zuama sw11:11.ll'-ÓW i auwoazi swego alibi. _ matl<a nie chciała patrzeć na męki 

„Ostatnie slowo" podsądnego wy· swego dziecka i. w przystępie rozpaczy 
powiedziane jest śród niezwykłej ciszy· zamordowała Je. 
Wrażenie przemówienia niezaprzeczeme Ostatecznie, wobec stwierdzenia „a· 
auźe, ~hoć zel>rarn komeutuią je naj· libi" Hrobotowej, śledztwo weszło na 
rozmaicieJ· wlaśc1we tory. Przekonano sit:, że zbrod· 

Gdy jednych usposobllo ono przy- niarki trzeba szukać gdzieindi1~j. 
chylme dla ostrnrż.oue~o, mni przeciwnie · Szczególy, towarzyszące morder­
óovairuią się w iego 11c:sc1 potw1eraze· stwu, nasuwa1ij przypuszczenie. że zbrOd• 
ma Mil;' Ro1111\ier~. niarKii zamordowała dz1ecl<o obce, zdaJt! 

Dalszy ciąg dziś 0 11 ·ej. _ o ile się wyna1ęta przez osobę, które1 zaie­
z.akończeme .ostatrne~o słowa" nie zai· żało na zgkadzemu ~.?.aecka ze świata. 
mie ca!ego posiedze111a, dziś wieczo· 
rem w re:;zcae za,, arJme wyrol1;. 

rosyjskiego, urod . .mny w roku 1857 w 
Irkucku jako syn zesłańca. 

już w roku 1896, mając zatarg z 
poliCJą z powodu całego szeregu drob· 
nych oszustw, zdołał umknąć, a w rok 
pożniej już był poszukiwany przez wła· 
dze sądowe w Paryźu za nową ser·1ę 
wykroczeń przeciwlw prawu. 

W rok później widzimy go w .Orer­
nie jako właściciela składu herbaty, któ· 
ry w krótkim czasie zbankrutował. 

Po nowych oszustwach Czernadjew 
w roku 1880 znow pojawił się na bru­
ku paryskim. Za 800 tysięcy franków 
wyłudzonych od jakiegoś łatwowiernego 
fabrykanta nabył willę nad Genewskiem 
jeziorem i prowadząc w niej życie zbyt­
kowne, wydając bale i przyjęcia wyrobił 
sobie opinię człowieka bardzo bogatego 
i szanowanego. 

jedna!{ niespokojna natura .księcia• 
wkrótce pchn~ła go na nowe oszustwa; 
za szwindel z brylantami został w roku 
1882 aresztowany w Wiedniu i sl\azany 
na 2 lata więzienia. 

Po wyjściu z więzienia krótko cfew. 
szył się wolnością - w marcu bowiem 
tegoż rolrn został ponownie skazany ną 
4 i pół roku więzienia. 

Ostatecznie odsiedziawszy karę, jego 
książęca mość „przypomniał się" pu­
bliczności w rolrn 1889 w Brukseli, 
skutkiem czego zmuszony byl' s1trył się 
do Francji i WJoch. 

Przez dłuższy czas operował. pó~· 
niej w Paryżu, Londynie i Marsyl11, 
przycLem szczęście nie zawsze mu sprzy­

, jało i nieraz za kratKą więzienną musiat 
przymusowo odroczywać po swej wy­
czerpuiącej .pracy". 

W Szwajcarii działo mu srę w ze· 
szłym roku nie najgorzei, · zbyt prędko 
jednak domyślono się, l<to okrada sy„ 
stemalycznie kurierskie pociągi i aresz­
towano „księcia• w Niemczech, ukrywa­
jącego się pod nazwi!l-kiem Iwanowicza. 

Przy aresztowaniu znaleziono wizy. 
towe bllety na Imię „księcia Czernidje-
wa, ~enerał-inspektora". . . 

W myśl pr1ysłowia: „me~aleko p~­
da jabłko od jabłoni" dwa1 synowie 
CzernadJewa wraz z przyw.łaszcz~nym 
nazwiskiem i t; tulem odz1edzaczyl1 po 
nim na1gorsze 1stynl\ty. 

jeden z nich, Mikołaj był przez Ja­
kiś czas cyrkowcem, poczem wspólnie 
z bratem jął się szantażu i oszustw. 

Specjalnością ich było uwodzenie 
pań z bogatych domów i wymuszanie 
potem grubych sum pod groźbłł skom· 
promitowania panny. 

Za ograbienie i usiłowan!e zabói: 
st wa n a osobie swej kochank 1, aktorki 
Talavigne Mikołaj został skazany na 8 
lat więzienia. . . 

Obecnie i czcigodny pater fam1has 
1est już pod kluczem. Kledy znów ~-=· 
dzie mógł powrócić do . swego ulubio­
nego i ryzykownego procederu, - O• 
rzeknie niebawem wyrok sądowy. 

Zagadkowe samobójstwo. 
-b.-

Dzienniki zagraniczne donoszą •. iż 
w E1 q ue1les, w Belg11, w tych d111a~h 
stanął w hotelu rlasse-Duran~, prze1ez­
dżaiący podróżny, który w~1adłszy , do 
fałszywego pocJą~u. jul< mówił, Wysiadł 
na tej stacji na cuwaę. 

Był to człowiek lat_ 25, . wykwin~ni~ 
ubrany. Miał przy sobie ~~let trzecie] 
klasy z Paryża do AntwerpJJ. , 

W hotelu zażąd ał numeru, • $ łctó 
rym zamknął sit: natychmiast • _Gdy na­
za1utrz rano Mugo nie wychodził, zapu„ 
dolm no drzwi-i nagle . polw1ówl<a uirza­
ła, że z podedrzw1 sączy się strugą 

Sprawa sądu arcybiaku· 
pieg o. I • 

Macoch w w~ęzieniu. 

W ostatniej chwili komunikują nam 
że policja wpadła na trop ta~emniczej 
miesz.l1anld numeru. która miała za• 
mordować dziewczynkę. 

jest to nie1aka Kozłowska ze 
Slązka. 

luwL . . 
Gdy wyłamano drzwi, u1rzano. ze 

Do wiadomości o wyroku w spra• 
wie sądu arcybiskupiego podajemy na. 
stępujące uzupełnienia: 

Ogłoszony wyrok sądu wykonaniu 
nie ulega do czasu uprawomocrnenia 
się. 

Motywy wyroku ogłoszone będą 
dnia 26 b. m. i od tego czasu rozjJocz­
nie s1~ bie~ dwutygoa111owego teru1rn11. 
jaki służy stronom do zas1~arie11ia W)"' 
roku. 

Wyrok ten zaskarżony będzie do izby 
s~doweJ. 

Srodek prewencyjny zabezpieczenia 
osobistośc i skaz<i nvch są<l obra t nas tę• 
oujący: :o do ks. biskupa Ruszkiewi­
Ra-piśmi.eone _;obowiązan~ ~Q ~do-

-O-

z Piotrkowa donoszą: 
lm bliższą jest chwila os te tecznego 

rozstrzygnięcia losu Macocha i jego to· 
warzyszów tembardziej uwidocznta si(! 
zdenerwowanie, jakiemu podlega1ą c ... 
skarżeni. Znać to zwłaszcza na obliczu 
i w zachowaniu Izydora Starczewskiego 
\ ygląd jego zawsze zreszt:'l . as~etyczny, 
budzi dziś wrażen t, Le w1dz1 się czlu­
w1el<a nie z tego sv. 1a1a~ 

To samo moż11a powiedzieć o t-Ie„ 
lenie Krzyża 11owstoe1. Przy i;nęb1enie wy­
ryło na 1e1 obliczu ś . ady Widoczne, Nie. 
~hetnie wy~hor~1 na orzechadzkę1 ~az1e 

Zlesltą. jak wykazała obdukcja le-
kars11.a, • dziecl;.o znalezione w ~1ecu 
zmarło śm1erc 1 ą natura111ą. 

Dlaczl:!go z'1S mat.~a, zamiast zawia­
domić µOil\.:J~, um1e:.c1ła zw!ok1 na pie„u 
pozo::ilaje Clla sleuztwa zag,adl<ą. 

Xrół oszustów. 
- JOo-

Taiemniczy ksiąźe C1ernadjew, o 
aresztowan.u którego donoszą pisma 
zagraniczne, jest istotnie (>Ochodzema 

całą poułogę pol~rywały lmvawe plamy 
i kałuże 1aw1. 

Podróżny leiał bez tvcia. Samo· 
b6jca przeciął sobie arterię brzytwą, któ­
rą znaleziono na podłodze. 

Przy zmarłym znaleziono dokument. 
na nazwisko Franciszka Kreutera, rodem 
z Warszawv zamieszkałego potem w 
An1weri>J1, · 'gctde studiował język an ... 
gie.ski. 

'.V jego portmonetce znaleziono l lCJ 
fr. w zfoc1e i ó fr. w srebrze, opr9c.r. 
1egO zaś 2 brylanty zaw1111ęte w pa!Her, 
ora.: srebrny zegare1< ze złotćł dewizką. 

Walizka tajemniczego podróżnego 
zawierała woreczek z 900 fr. w bankno· 
tach belgiiskich, banknot rosyjsl~i, ban· 

• 
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knot francuski, trochę żłota, dalej dwa­
naście kosztownych kamieni z napisem: 
.600 fr.", • 700 fr." i t. p., i pierścień. 

• --vr .._ 

TELEGRAMY~ ---------Tel .• Ag. Pet i pryw. 

nelc, dokonany na poczcie w lnsbruku, 
w chwili, gdy zamierzał podnieść na 
poczcie pieniądze. o których przysłanie 
prosił matkę, mieszl(ającą w lnsbrulrn. 

Order turecki dla króla An· 
glji. 

Konstantynopol, 12 lutego.-Porta 
zamierza wysłać misję do Londynu, 
która wręczy królowi Jerzemu wysol{l 

Konsul przemytnikiem. order. Przywódca misji nie został jesz-
Władywostok. 11 l~_te~o. ~onsul . cze naznaczony. 

norweski, poddany rosy1sk1, Erickson, 
skazany został przez sąd pokoju na t> 
miesięcy więzienia za fałszywe podnie• 
sfonie flagi rosyjskiej na okręcie zagra„ 
nicznym. Erickson oprócz tego skazany 
iostał na znaczne grzywny celne. 
Wwk•adzenie rodzi ny gu ber· 

natora, 
Cycykar, 11 .lutego. -:- Z Dalni~go 

donoszą, że agenct Lantanwe1a wysłe• 
dzili kie.dy. roazina gubernatora udawała 
aif: do Szanbaju 1 porwall żonę i córkę 
\ zaządali wykupu. 

Gubernator dał im znaczną cz~ść 
~lejnolów i pieniędzy. 

Ograniczenie uzbrojeń1 
Berlin. 12 lutego. - Dzienniki do• 

noszą z Londynu. że Niemcy oświad· 

czyły, IŻ gotowe Sił do zawarcia llrTIO• 

wy co do wstrzymania zbro1eń, jeżeli 

Angłja zobowiąże. się nie przystępować 
do zadnego nowego s-ojuszu, któryby 
nałożył na Anglję obowiązel~ udziału w 
ewentualnej wojnie przeciw Niemcom. 

Szczególnie niemile dotknęło Niem• 
ców wyrażenie Churchilla, że .flota .nie· 
miecka jest tyllw zbytkiem". 

Manifestacia. Mowa Churchilla. 
Paryż, .11 l.utego.-Z ~acji pogrzeb~ Londyn. 12 (2)- Chur-chill wygłosił 

zmarłego zołmerza batal1?nu. dyscypl!· wczoraj mowę która wywarła wielkie 
uarnego Hernoult'a orgamzac1e soc1ah· · . . '. . 
styczne i anarchistyczne urządziły ol- wraz~me, .gdyz. była skierowana po 
brzymią demonstrancj~ jalm protest części przeciw Niemcom. 
przeciw porządkowi w tych batalionach. Berlin, 12 (2) - Mowę Churchilla 

Za tru;'TI~'ł sz.ły li.czne delega~je 'f uważają tu za dowód, że w łonie gabi· 
czerwone~~ 1 czarnem1 chorągw1am1. netu angielskiego panują dwa prądy 
Przy wy1sc1u z cmentarza nastąpiło star- . . . . . • . z 
cie z policją przyczem 2 policjantów których 1eden sprzec1w1a się zblizemu 
zostało lekko 'ranionych, 1 brygadjer zaś do Niemiec. Niektóre dzienniki twierdzą 
cież~o. że celem mowy Churchilla było sparali• 

Sprawa o wybuch. :Z.owanie akcji Haldane'a w Berlinie. -
Sewastopol, 11 (2) - W sprawie o Mowa ta była niejako parafrazą niemie· 

\\l.ybuch na k~ąiow.niku .Kaguł", skut· ckiej mowy tronowej. Churchill położył 
kaem c~e~o zgm"ł Jeden marynarz, pa• również wielki nacisk na konieczność 
lacz Smezko skazany został przez sąd . . .. . . . . 
wojenno-morski na dwa miesiące wie• p~w.1ększe?1a arm11 1 flo~y an~1el~k1e1. 
z:ienia za niezachowanie środków ostro- osw1adczaiąc tak .samo, Jak mem1ecka 
tności. mowa tronowa, co do Niemiec, te w 

Rewolucja w Chinach. Anglji dość jest młodych ludzi, którzyby 
Mukden, 11 lutego. - Generał gu- mogli wimocnić szeregi armji. 

bernator Tsza°'"'er-siuń_ w odpowiedzi 
· na propozycję Juanszikaja, żeby przyłą· Na tropie Siczwńskiege. 
czył się do stronników pojednania z Budapeszt, 12 lutego. - Policja w Sta„ 
rządem nankinskim na warunkach ab- nislawowie zwróeiła się do władz ko• 
dykacji cesarza i wprowadzenia rzeczy- mitetu Bihar z prośbą o wdrożenie po„ 
pospolitej, w obszernym referacie ostrze- szukiwań w tamtejszych okolicach za 
ga radę ministrów przed przyjmowaniem 
się ideami republikańskiemi i żąda za~ . Siczyńskim, ponieważ zachoazi podej· 
chowania monarchji konstytucyJneJ, re· rzenie, że Siczyński ukrywa się tam u 
cząc za lojalność wojsk mandżurs1dch. swojego przyjacield nauczyciela Surian· 

Wrazie gdyby rada ministrów nie czia. 
zgodziła się z temi poglądami, prosi on Wizyta angielska w Berlinie. 
o dymisję. Berlin, 12 (2)- W tutejszch kołac~ 

Aresztowano 50 żołnierzy i jednego politycznych zaprzeczają, jakoby Haldane 
oficera z biura solnego, którzy zamie· d ·ł kł d d h k 
ttali dezertować i przyłączyć się do re- prawa zi u a Y co 0 pewnyc on-
~olucjonistów. kretnych spraw i twierdzą, że podr6t 

w ftlongolji. Haldane'a je&t tylim symptomatem sym• 

Urga. 11 lutego. Dla poprawy sta- patji Anglji do Niemiec~ 
nu finansowego r~ąd mongolski posta- Cesarz Wilhelm przysłał wczoraj 
nowił sprzedać wielbłądy i konie nale· Ha1dane•mu swój biust, wykonany w 
!ące do bogdychana, a pasące się w bronzie, z bardzo serdecznym listem. 
liczbie 20,000 głów w Chałcie. 

Następnie postanowiono na towary Kurs śię niezmieni. 
zagraniczne nałożyć cło, wydawać kon- Wiedeń, 12 lutego. • W. All. Zfg!" 

cielem cesarstwa niemieckiego, dowodził 
armią czynną wysłaną do Badenu dla 
stłumienia iam rewolucji, zaciekawiły 
go wieści o znakomąej wróżbiarce. 

Wróżbiarka wróżyła, wodząc ołów­
kiem po serji cyfr tworzących koło i 
odpowiedzi swe układała na podstawie 
cyfr, na których ołówek się zatrzymy• 
wał. 

- W którym roku, zapytał ją ksią· 
że - zostanie utworzone cesarstwo .nie„ 
mieckie? 

Wieszczbiarka napisała - cyfrę roku„ 
w którym się to działo 1849, póżniej 
stopniowo pisała pod liczbą 9 cyfry, na 
których ołówek sic: zatrzymywał. Ku 
wielkiemu zdziwieniu księcia cyfry te 
~kładały tę samą liczbę 1849 rozłozoną 
pionowo. Wygiądało to jak ~ste· 
puje; 

1849 

"' 34. 

ciańskiej, 42-letni Ferdynand Trausdl~ 
założył się z parobkiem Selingerem, ŻQ; 
wypije w ciągu godziny trzy litry wódkV 
Już po wypiciu drugiego litra pad) 
Trausch nieprzytomny na ziemie.ot~ 
wkrótce potem zmarł. 1 

Zostawił po sobie wdow4 ł ośmioa::G 
dzieci. 

- Oetch zwyclę::ł~I Poddu; 
bnego. Gotc;h zwiększył znów nie-, 
dawno liczę swoich zwycięstw, powiodł~ 
mu się bówiem w Canas City połoźyć 
na obie łopatki sławnego kozaka ,P~ 
dubnego. · 

Po tryumfach amerykańskich Złl1Die-\ 
rza Gotch udać się wkrólce w podróż/ 
po Europie, ażeby i tu tal<że ~ 
sztukę pokazać. i , 

- Także „wola . ludau. Z 
Berlina donoszC} o następującym wes<>..-; 
lym wypadku: . 

t . W pewnej miejscowości w Weslfafjt 
8 ~odbyły się wybory sołtysa gminy. W-1 

4 .~dniu wyborów przybył do urny tylko. 
. _9 jeden wyborca oaz.wiskiem Alfred Maier. 

- Proszę dódac te cyfry, a wynik Na zapytanie komisarza wybotczego, ko-· 
stanowi~ będzie datę pańskiej koronacji' go obiera, od . dzi ł· Ołosuje aa! 
powiedziała Pytya nowoczesna. • kapitalistę Alf ~w1Ma.8 •• • Po dokom> 

Dodawanie dało. sumę 187'1 r. nanym pierw:e ~ a1c:!8wyborczym, ko1 
:- W k~óry~ ~~ku umrę? - było misarz o~i'się: .Ponieważ ws~ 

drugie pytanie ks1ęc1a. kie oddane gł to naczy głos pa~ 
Wróżka napisała 1871, później roz- ski, padły na ~fpitalis~' Alfreda Maie~ 

poczęła te same poszukiwania iitotne zapytuję się, czy pan wybór prz!i-; 
czy pozorne. mujesz?•-

1 w ten sam sposób J:.O pop,.~~ąip . • 
naRL.:?~a;.,._. '~ .~ ._ >· . „OśWtad?am,. .bl'Z!ft!ała odpowle~ 

, -· .,, - - · ' tS71 · . . te wyboru nte przy1mu1e • ·i 
1 • · Przystqplono dot druQiet!ł,o wyb~. 
8 „ -znów oddany rosła jeden g os naĄ nayl• 

7 . taliste Alfreda Maiera, który znowu VIJ• 
1 boru przyjąć nie chciał i ~płero po.i 

- Proszę dodać te cyfry, powie- trzecim akcie wyborczym oświadczył po• 
działa, a suma będzie datą pańskiej ważnie: · 
śmierci. .Ponieważ przekonuj~ się, te WOI, 

Dodawanie dało sumę 1888. ludu pragnie mnie mieć sołtysem, •• 
wybór przyjmuję•. 

- Kiedy cesarstwo Niemieckie zo­
stanie .zniszczone? brzmiało trzecie py· 
tanie księcia. 

Wróżka napisała ostatnią lfczbę, ą 
mianowicie 1888, później poniżęj .Je ..,S4· 
m'ł li~ pionowo, czyli: . . · ,._, · • • 

1888 . ·-' 
1 ·. 
8 
8 
8 

- Proszę dodać te cyfry. a otrzy­
mana suma będzie datą upadku Niemiec; 
Po dodaniu wypadła liczba 1913, 

Taka jfst legenda przekazywana z. 
pokolenia w pokolenie w rodzinie Ho­
henzollernów. 

· Owa proroctwa się spełniły: Wil· 
hełm I został bowiem ukoronowany w 
r. 1871, a w r. 1888 umarł. 

Wobec tego nic dziwnego. że człon· 
tcowie rodziny cesarskiej oczelrnją z za­
bobonnym strachem r. 1913 w obaw· , 
że i tr.;,~;ie proroctwo się spełoj„ Jt<.~ 

I,... 1 ····.i~-~~.L-.;:,c~ .. ; 
~ : · .. : 

Rozmaitości. 

Lekarz Dentysta 

T. f LAKK Plo.=k;00ka 

Leczenie, wyjmowanie zobów bez bóllt, 
Plomby srebrne, złote . i . porcelanowe• 
Zęby sztuczne, złote korony i . mosti 

,!" 

Ceny przyatępae t 

Nagroda znalazcy I 
Wczoraj wiecr.oreia D• ulicy Piotmwskiej ~ 
lub te~ w Sali Koncertowej Fogla sostał zpbioti 1 
portfel z: 4 i pól proc, listem zallawnym Łócldcl<r 
na 1000 rb Nil 10180 prócz tego ,.,. portfelu b7łsi 
100 i·ubll gotówką, pauport na JJa&Wlsko „J111.rbhnn 
i różne papiery Uczciwy znalucałaskawie zedte" 
zwrócic Jarblumowi Piotrkowska Ni 12U za sow) 
tem wynagrodi:enielll Oatr:i:ega •- prz:ed iab)',:i 
eiem tegoi listu rJyt jest aiewałDy Polic:p, all 

wiadomiona. 

Ur. Czarnożyf 
/ . 

cesje na eksploataqę bogactw minerał" donosi z Paryża z kół dyplomatycznych, ' _ Skutkiem niedorzeczne• 
nych„ przyj~ć na rachunek skarbu prze~ że lrnrs polityki Anglji pozostanie, mi· · go zakładu. W miejscowości Weng 
wóz P'óczty rosyjskiej w Mongolji i po· mo podróży Haldane'a niezmieniony. pod Linzem właściciel zagmdy włoś­
zwolić osobom prywatnym na korzystanie 
z koni poczlowy:;h za opłatą. Grey wyraźnie oświadczył„ że Anglja 

WYJ eehal, 
wraca 15 Marca. 

gotowa jest do zawarcia nowych przy. 
Sprzedaż wi~lbłądów wywołała nie-

tadowolenie ludnosci, która je utrzy• jażni, ale bez poświęcenia starych. 
mywała i korzystała dla swoich po- Nowa dyrekcja teatru poz-
irzeb. nańskiego. 

T elegrnmy własne 
nNewego Kur. Łódzł<." 

Zagadkowy napad. 
Petersburg, 12 lutego. - · Ogromne 

wrażenie w mieście sprawił tainy napad 
dwu złoczyńców na mieszkanie, generała 
Maługi, profesora akademji inżynierji~ . 

Poznarł, 12 lutego.-Rada nadzorcza; 
ząrządza1ąca teatrem polskim w Pozna­
niu, przyjęła ofertę pani . Nu ny Młodzie· 
jowskiej-Szczurkiewiczowej i oddała .iej 
kierownictwo tej sceny. Pani Młodzie­

jowska-Szczurkiewiczowa zobowiązała sie 
do prowadzenia dramatu, opery i ope· 
retki. W ten sposób utrzymują się 

wszystkie dotychczasowe działy teatralne. 

Wróżby. 
znawcy obrony twierdz. U wagę zwraca, 
że napadający nie zabrali nic z kosz· 

' townośd ani pieniędzy, choć mieli po 
temu zupełną możność, ale jale mówią, 
,szukali tylko d9kumentów„ rysunków, W niemieckiej rodzinie cesarskie.i 

Ó rstHiei.e ciekawa legenda, wywołująca u 
pian w i '· d. niektórych książąt z teJ rodziny strach 

Ujęcie złodzieja. za bon ny. 

Usuwanie przyezyn · 
zatwardzenia 

za poptocą -------

~a~carirte %r.epri71ce, 
pigułki wieczorem przed udaniem 

• 
1 spoczynek działajC& regularnie: 

środek przeczyszczający, stosowany przez wszystkich lekarzy 

L I 

potrzebny oa 1 lipca lokal . 
z 7 do 8 pol<oi na parterze na drukarnie, redakcję i administra ej~ 

pis_ma i mieszkanie prywatne z 3 do 4 pokoi w okolicy od Nowego Rynku 

do ul. Nawrot. Oferty pod 11LÓKAI." w administracji .Nowego Kurjera 

Łódzkiego'". 1028-0-1 
M1:mr,:?hium. 12 luteoo. - L1więziono W r. 1849, gdy książę z krwi kró. 

~ict~~~:·~---~-~r~~ ~~-('; ~~,"~ ~~~,9;?Qię1~.1 ·----·~--·v-1111. lllJllJllll. IJ~•~ !IJ!łl•llJl1'!~„~•~ ---
l ~ ~~ \J \llY~„. -
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·Karo t: c~al~fti 
-Łódz, Piotrkowska 223, telefon 28-83 · . .. 

,Posadzki terrakotowe. Płytki glazurowane •. LÓweiki różnokolorowe lo wykłada· 
nia ęlewaeJi domów i ścian. Ce·:!ła ogniotrwała, Płyty piekarskie. Cegła fasono• 
wa porcf\l~;nowa do młynów kulowych.' Glinka ogniotrwała. Odlewy z żelaza la-

- no-kutego. Liny stalowe. Drnt stalowy. Dz\!on.y i sygnaturki kościelne. Dźwigi 
W ciągi. ~cłłod:y żelazne proste i spiralne. Balustrady do balkonów i sohodów. 
Drzwiczki hermetyczne do pieców. Szaty i kasy ogniotn12M!,, ~dowme 'pokojowe, 

Orkiestrjony elektryczne, spręż 'nowe i ciężarowe fabr kl Diego· Fuchs, Praga. 
„ ' ~ 

' 

Swiatloleczniczy r -:-Roentgenowski 

ll~ST TOT n-•~ ; S, KftNl'O ~-
..:peCJlllisty ctcrób s~órnych, ww.sow, weuerycznych 1 moczopłeiowyah 

· ulica Krótka » 4. Telefonu N9 19-41. 112 o o 
Leczenie prontienia"ini Foc rłgene, światłem Finsena i r~warcowem 
(choroby skóry i wypadanie. włosów:, prędami wysokiego napię,cia 
(świeżba, hemoroidy) eleRdrolity (radykalne usuwame szpecących .wlo.~ow)~ 
ma•·aż ihracyjny t 11nellmatyczny podług prot. Za~lurlowsk1eg9 (me'moc ,, 
płciowa), aua I •• , ·u&u-wtu~rn brcdawe'l{.; [~d;~ l cy-stosk~pja (?świetlanie 
organów moczw ·'"cwycli1• lelttryczr.e swuetlne . kąpiel • gorące 

po iiełrze. Leczenie syphilisu .Ehr11ch·Htita 606•. . 
Przyjmuje od 8 - ._ } od ~-9, dla ąań od 5 - 6;, osobna poczekalnia. 

fi. Janota~ Bzowski 
'> 

' . inżynier miasta Łod:.iti 
,.twoi"~ biuro ~wlane (projekty ł.iltr6w }abryeznyc:h kanałów, mostów, 

. hal. targowych oraz wszelkich robót burlowlanycb). Tymc~asowy adres: Pasaż 
łrbjeu, NI 2, Grand-Hotel t.'2 ó:> od godi. <ł-ej do 6·cj po poł. lli23-3-1 

~reystwo AKc~jne .· Rzeźm 
w Ro ji 

Warszawa, Krakowskie Pr.:i:edmie'ście . -5 • . 

.Łódź; Rzetnla ie !Ska. 

poleca: 
I) Włosień tapicerski. 2) Krew suszoną. 
3) llv1ączkę mięsną. 
4) EtupuJe i sprzedaje skory surowe, 

mokre i suche. 1 .82-20 

fl. JCupńn · -· 

.Sztabs-„ a iłan ybnikow 
ucieszne przygody szpiega . japońsłdeg_o- .do nabycia 

w administracji „Nowego Kurjera, Lódzkfogo• 

Ce,na 35 kop. 

·-

. 

. . .i 

! 

, Teatr „~RA~IA". ' 

' 
PROGRAM od 1 do 16 lutego r. b. 

" •. 

Diuw~I 
Ro:syjsk1 hnmorysta. 

Stamer Uu o 
Duet w.cdensk1 .. 

The 3 Ti!J·Top Girls 
Angielak1 :ipie'I' i tańce • - -~ 

Les l.ussons 
Operowy duet, parodyści. 

Les ApoUoras 
Francuzcy gladiatorzy. 

::>CElliiff er 
Komicy muiykal11i, 

lfł·lle Aleksi . 
Kobieta-siłaczka. 

.. Chms et -Cerbet 
L Zouglerz.'1 eksceuttycznl. 

Zu.toff et Orloff 
S[liewacy 1 typy Gorkiego. 

Urani~·Bio 
Skąpiec (dramat). Tania }ada (~om;. 
Sen modystki (z zyc:1a\. Wyścigi ka„ 

pielowicz6:w (komiczne). 

Pod weranda Koncerty Rumunskiej 
kapeli Kapel, &te~·jan, 

. Potrzeany 

pokój z kuchnią . 
suchy i widny od l!>ty ci.I) la 

lbat'.t".!t:d~~~-~s:r~~==m~am!lllm~•ti5 · .W.1auomość dla M, G. do N 
- K.ur1era Łódzkiego-

·' 

fłngiełski kDresponaenł 
· ·' anglik - -

•\vśmieuicie mówiący i korespondujący po francusku ­
. ·,.,:emieclrn, energiczny kupiec 

ma_ kilka wolnych godzin dziennie -· 
Of~: ty pod 1,KORESPONDEl'.T" uprasza si~ sll:ładac w- adttlnl-
stracjf nNoweg<1 KurJera ł.ódikiego", · 11!26"-3"-l; 

, 

,, Prenumerować 
. wszystkie pisma, 

oraz
1 

ogłasz~ć się w tyc~że ~ ' 
ici~le, według cen redakcyjnych . 

moi~a w „PR·O MIENIU" 
_Piotr . owsk aa, teleton 1200:. ~ ."- . : 

Główne przedstawicielstwo prawie wszystkich 
-·· warszaw.;kich, jak: 

„ Tygodnik lllustrowany", „S~ia~·, • ~ow~ ż7oie"; .9 Wolne ~ło.~o", „Myśl 
. Niepodległa", • Tygodnik .Mod 1 l'ow1e~c1~, „Przy1~c1el ~~1eQ .i „Gazeta 
- Swu,tcczna• •• Trubadur Polski•, .Goniec Poranny ~ W ec~•_rnt •• Now.,8 

Gaieta", „Kurjer Porannł". „Kurjer l'olskl" .. „ V/Jad.omosc1 Codi!eune , 
„Kolće" .• Mucha" i t. d. 2\ło9-0-1 

Dr. I. SUberstrom 
mieszka obecnie na Zawadz. 
kie 1 N2 ł2. Choroby skóry 
włosów, 1 weneryczne. Rądykal, 
ne usuwanie szpecących w.lo-

sów. 

Dre REJrT . 
• 

Srednia 5. 
Sp.: Choroby skórne, wenerycza 
ne, kosmetyka lekarska. Lec_ze-­
nie ~yphihsu Saivarsanem -„ER• 
LłCh-rlAfA 60ó;• wśród-żytnie, 
Leczenie elektrycznością (elek:tro* 

Przyjmuje• _od 11 i pół_, od 2 i pó 1zem) I masażem Wibracyjil_Yin' 
po poł. od :. I pół. do 8 ~ pół, wieoz D1a pań osobna poczeka-Ima. 
Dla pań od 4 1 pół, do 5 1 póŁ W ole• ,d 4>-'" 

· d 3 ·- l Godziny przyJ~ć; od 8-1 rano I o "' 
dziel~ 0 po po • wieci::. W niedziele 1 śwl~ta 9-.2 pop 

ŁoUr.KmAeSc1.ZEiWno•ł•Ct~Z Ur. Feliks Skusiewicz 
- - Andrzeja 13. 

b. kliniczny _ dr, w Petersburgu 
zamieszkał w todzi. 
Zawadzka 10. 

Chor:>by wewnl}trJne, kobiece 
j dzieci. · 

Przyjmuje od 10-U I\ i od 4..-6 w 

itm.anowicz 

Choroby skórne, wen-etyctne 
1 moczopłciowe. 

Przyjmuje: od 9 - cl l _ g. rano 
4 - 8 g. popoł ~ ,w. niedziełe 

święta od 10 - l ,g. f'.a)l&• 
Telef. 26-26. 

Dr. L. Klaczki n 
K1n1t.ntyadw1k1 11. 

Krotka 12. . 

· ~ · -Choroby drog moczowych 

Z I . !\ R 11 () ~ Udzielam rad i przepowiedni w pęcnena i nerek) 

Syphilis, skórne, weneryczni, 
choroby dróg moczowych. 

PrSJ}lllU e od s--1 ranu • etc\ 
5-8 wiecz. dla pań o4. 4-ó 'p• 

, ~\, · , . sprawach .handlowych, rodz~~- Cystoskopia i zgłęb~1kowania 
.L ' ny.eh. 1 miłosnych. Przeszłosc, moczowodów. , '· 

południ?.!. 71!3.;;i....G 

.. ' 

Najtańsze pismo tygodniowe dla rodzin polskich 
ł pod redakcją STA:NISŁAWA ·BEŁZY~ 
V ciągu roku daje 52 numery boga o 
ilusłPowane i 12 tomów powieści, .' 

szkiców historycznych oraz- naukowych. 

ZIARNO. POMIESZCZĄ: . . 
Kroniki społeczne, : m:eglątly polityczne. . 
wspomnienia historyczne, rocznice wielkich , , 

· zmarłych, powieści . i nowele, oryginalne · 
i tłomHczone, poez1e, artykuły przyrodnicze 
i naukowe, oraz opisy pod~óżfi humorystyk~ 

Wt\RUNKI PRENUMERATY: . 
' IW Warszawie · 1· l h:I Prowincji ' · ' ' 

RQJ:luie :Rb. ....;.. - i5. - '. Rcx;znie '. Rb. - ' - 6:-
Półrocir.ie „ - - 2.60 Półroctnie „ - - 3,-
lłwartalnie 11 - - 1.25 Kwntal!tle 111 

- - 1.50 
· Za granicą I~b. 8 

· Ża'.pl~ku~ opraw~ dodatków ze doceuiem j.10!5.ieramy 2 i'~ Roczu. • 

ADRES: Warszawa, Nowy•Swial H2 70 Tel. 27-73. 
. . 

Na zą'danie w'ysyl~my num~r okazowy. 

-„. 

'. J 

przyszłość, Ceną od 50 Godz. przyj~ć: od s ...... 10 i 4-7 C ALISTA 
kop. Od 11 r.-9 w., niędz1ele SPf. J - _ -

do 6 w1eció1. Chorób skornvch, w8Derycznvch 
Okultysta-chiromanta „Henryk"' Dr. M. Pa_·. p· i·erny . i niemocy płc1o_wel . 

ut
11

ź~:.1~';,~n
1

41. Dr LEWKO"ulCZ · ' Akuszer i specjalista • n 
,_..'""""'_..-......--.. .... ...-.---:""'-:"'i chorób kobieoych. 
11 :_iil:..,:l~l:;:.,.;;łł;...;fl;....;.A.._.~....-ł*.....,.._..-:""I Przyjmuic 10 11 rano 1 od 4 • p6! iiop Przy 

µowroc1ł 

'""' do 6 p61 po południu. 

"'racownia Sukien Damskich Ulica Południowa 23 

syphihsie sto~ewaniu prep 
tiOL'' " . 

f feleton1J t'll> lb .. 8& 2640 Leczenie elektrycznością 1 masa 

1t.~óree~iej 
·'Łódź, Zachodnia 30 

(róg K~nstan~.) m. IO -
(2-gie piętro} 

~ wyk0nywa suknie baiowe 
wizytowe, l;ostjumv i t. d. 
Po cenach bardzo 

p1Pzysł:ę1i n y11;h 

iem w.oracyjnym. 
Zachodma N~ 33 

. 11 od 9'-1 1 od 6:....8 dia pań od ó--0 Dr. La Prybulslr1 Yf niodzlel~ od 9 do 3. -. r.U09 . ól 

U10roby skórne, wius.,.w, \kos- ~·\ p G _ „ 
1etyka) Wenerycti!e, rn-.i;..ZOpłci<?· li'~ rnssm „n 

wie 1 niemocy płc10 .vt 1 • Le~zeme • \I . ..J 
syphilbu Salv1irSddt!ił1 „Ehrlicha "" 

1 1 
' 

h ta 606" Choroby wewn~trz~e i ozieci 
ulica POŁUDNIOWA Nil 2, 

Przypuu[e chorycll od 8 - l rano od PiotrltO\Vai<a ~I~. ·5( 
4 -- 9 '"' ł'Oł.,_ µanie od ~ - ó po pG~ .., ".> 

· s674 o o ;eiet. ':; · ,., 



~! • NOWl ~O~.JE~ ŁODZKl - 12 lute!!6 1912 roko. 

Rozkład jazdy łódzkich elektrycznych kolei Dojazdowych 
· · na linji Lódź ~ Aleksandrów. -

Ogrodnik Krajaw'"• „ zakład ogrodniczy; planuje. 
zakłada, przerabia, poprawia; kon­
serwuje; parki, ogrody, kwietni• 
ki, sady dochodowe tanio.-War­
•zawa, Senatorska 31. kierow­
mk, b. długoletni zarządca Ogro­
dem Saskim, nagrodzony dyplo.­
mami, medalami M„ Nagay. 

.·, 

- I j . 
W dni powszednie w d n i świ iłteczne: 

Odchodzą z Łodti Jodch. z Aleksandrowa I Odchodzą z Łodzi I Odchodzą z Aleksandrowa 
1140-1-t 

Or1<1er"'tr1on ci~zarowy, na do• 
godnych warunkach do sprze. 

dania. Bałuty. Brzezińska li 70. 
Bar Piwny. 1-ł72-3-l 

-
pp. I 500 rano 355 pp. 535 rano 440 500 rano 

525 ólO 610 „ .po 
" 

6l>5 • - . 61'>5' 521'1 740 610 wiecz. • 740 " - " 82fi 655 610 wiecz. „ •• • 740 825 655 910 ., . „ " 910 740 955 82& „ • 1040 
„ 

91U 
n 

9ii5 825 
" 

„ 
" 

„ 
1040 910 1125 9~ „ „ „ 

1040 
„ 

112& 9'g6 1210 • . • •• t 120 ,. 121o 1040 126b pp. „ • 1266 1200 w noc. ho l2'36w noc. „ „ 
1~ pp. 2~ 

I I 
„ 

226 310 • • 
36D 

,.,,.. ____________________________ __ 

Kto szuka: 
pracy, 
posady, 
słu:tby, 
mieszkania, 
zbyto towarów, 
reklamy wyrobów, 
dzierżawy. 

Kto potrzebuje: 

Kto chce: 

inżynierów, 
urzędników, 
techników, 
leśniczych, 
pomocników, 
pokojówek, 
kucharzy, 
kucharek, 
służby. 

naiąl mieszkanie, 
kupić lub sprzedać 

ziemię, handle, 
gospodarstwa, 

pożyczyć pieniędzy 
i t. p. 

lub podać cośkolwiek 
do wiadomości ogółu 

najlepiej i najtaniej 

uzyska to przez 

OGŁOSZENIA 

w Jowrm ~urj~rzo t~nztim". 

" 635 • 700 „ 
725 „ 
750 

" 8ló 
" 840 ,. 

90& 
" 930 „ 

9b5 
" 1020 ,, 

104& „ 
llliQ " 

l 15 . 1135 rano 525 pp. 535 rano 122f1 pp. 6~ w1ecz. 
1200 550 700 „ 1200 

" 
640 •• 

12E " - " 725 116 705 6Ió wiecz. 
" "' " 750 

,, 
140 730 1260 640 

" 
„ ,, 

?Ó-
,, . 

755 
ff 

tl5 705 8Ii „ 6'~ " " " 730 
„ 

840 3211 140 „ „ • 230 „ 
" ~5 7!>5 9lJ5 265 8~ 

" ,, „ 
" 

„ 
2ao . 820 930 3ll0 9tu „ ,. . , , . „ 
zóa 84.:. 1955 345 935 . „ „ „ „ „ 
3 20 tO:m 410 lOiJo 910 

" 
„ 

" " 
., 

345 935 104f> 436 1025 • " " 
„ " 410 1000 1110 l 500 1055 

" " .. I 525 

„ „ 
436 1025 1135 1135 „ „ „ ,, „ 
500 1200 w noc. 1200 12as w noc. n • ' 5~ " 

• I --------­: iyrft i\. 1le„ig21e. I 
- . Ditiś, 12-!!0 Lutego 1912 r. e 
I a2~y azim I 

międzynarodowego SCHAMP'. JONATU 

e W A L K .1. francuskiej e 
e DZIS 4 WALlll el 

Walka rozstrzygająca 
Aa Pawnee Bill Karpini 
,., Ameryka , Włochy 

O A. H. Eggeberg Ramsche I 
A Szampjon świata {Student) 

• Strenge - Nitschke 
- Europa Szampjon lekkiej wagi · e 

CACH-AS·CACH·CAN A 
- A. de Soussa Władysław Z 8 Y SZK O W aa Afryka _ Cyganiewler; I 
WIJ' Student uniwersytetu Wiededsklego 

ANONS. W tych dniach BENEFIS znanego i ulu· 
bionego klowna SZAFRIKA, e 

A Dyrekcja cyrku nie zważając na koszta angażowała A 
W znanych pierwszych królewsko-we~ierskich magnatów W' 

jeźdzców 4 Karoli i 10 Martonis Te dwa nu· A 9 mera dyrekcję kosztują miesięcznie 10,000 franków. 9 
Szczegóły w programach. Początek o ~· 8 i pół w. e 

11eeeee11eeeeeeee• 
W Piotrkowi" do sprzedania uraz 
FA.BRYCZKA. TKACKA, plac 5-łOO 

Ob.aay smaczne, zdrowe, tamżo 
pokój-można z eałodzieanem 

utrzymaniem. Widzewska 106 A. 6 
14:79-3-1 

Panna poszukuje m1e1sca do 
gospodarstwa domowego lub 

do dzieci. Oferty w Administra­
e1i dla .gospodyni". 1476-~-l 

P1a111no nowe, używane, gramo­
fony. Ceny najniższe. Skład 

Chodkowskiego. Mikołajewska 2S 
14:65-3-1 

Przy1mc: dwocn przyzwoitych 
panów na mieszkanie. Kon­

stantynowska 38 m. 38. 
1-ł05-6-t 

Papier gazetowy na pudy i 
funty do sprzedania. Wia­

domość w kantorze „Kurjeralł 
Zachodnia 37. 

Sl{lep koloma1no-dystrybucy1ny 
do sprzedania z powodu zmia. 

ny interesu od 1 ·kwietnia. Ryb, 
ne 12. 1449-~-t 

2 µokOJe z kuctmią 1 4 pokoje 
z kuchnią i wygodami od za· 

raz do wynajecia. Mikołajews• 
ka 102. 1470-3-1 

Zagmęła karta od paszportu, 
wydana z fabryki Juljusza Fi< 

jała, na imi• Ignacego Janiaka 

Zagineła karta od paszportu 
wydana z fabryki Karola 

Krampfa, na imie Emila Kellera 
1477-1-1 

Z
agrnęl'a karta ou pa.szponu, 
wydana z fabryki Poznańskie­

go, na imię Wiktorji Pawł•w· 
skiej. 1481-1-1 

Zag,im&t paszport wyddny z gm. 
Slezin. pow. Konin, gub . .Ka· 

lisk:iej,· na imię Michała Kuśni· 
rek. 1443-3-1 

Zaginął paszport wydany z gmi. 
ny Rataie pow. gostyńskiego, 

gub. warszawskiej na imię Jani· 
ny Dolak. 1452-1-1 

l' agin'łł paszport wydany z gmi· 
ny Szumowo, pow. i gub 

łomtyńskieJ, na imię Jana Prze· 
wodek, H46-3-t 

Inżynier R. Puciata 
BUDOWNICZY 

łekci, budynek murowany,? warsztatów zaginął paszport wydany z gm1-
tkackicłl szcrokicb .gładkich ~ kolor o. ny Sanniki, pow. gostyńskie­
..-ycb s~p~lma~zyIJa . motor, k~mple~ne 0 gub warszawskie]· na imiQ 
urzą,dzen1e, pasy remont knacesja.- W1a- g • • . ' 

i technik ubezpieczeń. • 
Wykonywa wszelkie projekty plany 

sporzą,dza i szacunki budowh i prowadz 
dozor budowlany tak w Łodr:i jak.o tei 
I vr inoych miejsc:owofoiach. Bi6ro w 
1:.odzi-Konstantyaowska 47 w Waraza. 
wie-Nowomlejaka 9 1050-6-1 

domość: Adw. Przysh;gły A. Zaremba Jana Gała1a. 1444-3-1 
Piotrków Hotel Polski 1468-2- 2 zaginęła :<siąteczka legityma• 
.A...A....A...A....A. A...A....A. cyjna, wydana z magistratu 
..,...,....,......,...,....,...,.,... m. Łodzi, na imie Władysława 

Woskowskiego. 1447-3-1 

Ogłoszanl·a d "Obne. zagmął paszport wydany z ma-
i gistratu m. Turek, na imię 

Edmunda Lewandowskiego. 

Pr•yjmQje się prenumeratę na 1912 rok 
na codzienną polityczną, literacką i ekonomiczną gazetę 

A Meble z trzech pokoi r0z-
1 przedam tanio, oraz maszr-: 

nę nożną. Połudmowa 24-H. 
1436-3-1 

1-ł55-3-l 

Zaginilł' paszport wydany z ma· 
gistratu m. Piotrkowa aa imie 

Józefy Januszkiewicz. 
1482--8-1 7--my rok R , .. · E C Z 7-my rok 

wydawnictwa wydawnictwa Fortepian w dobrym stanie do 
sprzedania. Dzielna 31 .:m6 

Furgon p1eisars1ci, wóz do węg­
li, bajty i chomonta są do 

sprzedania. Wiadomość~ Po:ud­
niowa 4 w restauracji. 

Ważne Dla pań! \\ ydawiiny w Petersburgu 
przez B. D. Nabokowa i I. I. Petrunkiewicza, przy współudziale P. N. 

IViilukowa i I. W„ Gessena, i przy dawniejszym składzie współpracowników. 
R()cznym i półrocznym prenumeratorom gazety „Riecz" 11a 1912 rok, prenumerującym do 

I lutego. będ zie rozesłany w styczniu 1912 roku bezylatnie 

Rocznik gazety „RIECZ" na rok 1912. 
zawierający przegląd "azn ie jszych wydilrzeó bieżących w dziale politycznym, prawodawczym 
p~?emysłowym, naukowo-l iterackim oraz arlyslycznym zycia Ros:i w r. 1911, a również 
wiadomości statystycwyc h o różnych mających 11a , ważnie i sze znaczenie, przejawach żytia 

rosyjskiego , w związku będ~cych z danemi s1a1ystyki 11 ędzynarodowej. 
C E N A P 8 E 111 O •Y• E R A T Y : 

12 m. 9 111 6 m „ m 4: m 3 m 2 m 1 m 
W Rosji 12 - 9 - ti - 5,10 4.85 3.15 215 110 
Zagranic'l 2o - 15 75 1 - 9 SO 7 75 6 - 4- 2-

Dla .wielkich duchownych, nauczycieii dla stud u · ących w wyższych zakładach nau­
kowych, felczerówj włościan, roboml :.ów i subj ktt"' •. przy zamówieniach bezpośrednio 
w administracji, na 12 mies. 9 rb; 96,75; 6 m. 4. tl.1. ~ m. 2,40; 1 mies . 85 op. 

Adres AdministraC'i: ,,Riecz", St.-Peten;h ,. '" ul. Zukow x ego Nr. 2111 8. 
Okazowe 1'2M „Rit:czy" dla obzna,mienia \\ft1:-ł· s i ę bei1 .t~„1 e· r1619-3-1 

~ 

Wy~~wca Antoni Książek. 

1442-3-1 

Gramofony płyty za gotOwke 
i na raty, także przyjmuje re· 

parację. Długa 64 przy Benedyk­
ta. 1461-8-1 

SPECJALNY 
FRYZJERSKI SALON dla PAN 

„EUGENJA" 
Jest do odstąpienia 1abry1{a. wa- KARTOWSKA, 

taliny, lub przyjmę wspó,lnfka 
dla powiekszenia kapitału. Po· Łodi. Konstantynowska 5 
żądany udział w pracy • . Oferty Telefonu .NI 28-01. 
w redakcji dla A: Z: 1450-2-1 Poleca Szao Paniem ""Łodsł i okollc:aola 

Magle do sµrzedama Konstan. „ NAJPIĘKNIEJSZE CZESANIE 
tynowslrn 24. 1454-2-1 mycie gł()wy z; natychmlutowym wysu• 

. ł l SOO b 11enlem (Maołour) cą~ puaogcł 

N1ebywa a okazja, za r • farbowanie włolÓw 1 -•lde ł'Oboty w 
plac w samym środku ogrom- zakrff pcrukantwa ............. jato to: 

ne) fabryk i,- bezkonkurencyjny, lold turbano•• warkooae ' powldl. &a• 

zaraz do sprzedania. Główna .51 wne w 11aJo:owayis atył11 wykaay~ 
7 pod moim kiel'9Dld.a. w,_ ...... 

m1esz. 14. 1-2, 6- • n.la 11ajnow•sycll fryav .., 6 lebjaab 
1473-.C.-l A~ M mMJ- i w ..... 
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